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Dziś bedzie pochmurno, wietrznie i 
zimno, duży opad śnieżny do 4 cali, 
temperatura około 27 stopni. W nocy 
dalszy opud śnieżny. Temperatura 15 
stopni.

W czwartek bedzie pochmurno, pró­
szący śnieg. Temperatura około 20 
stopni.

Wschód: — 7:13. Zachód: — 4:22.

KALENDARZYK
Dziś — środa, dnia 19 grudnia — 

Grzegorza, Urbana.
Jutro — czwartek, dnia 20 grudnia

— Teofila, Juliusza, Bogumiły.
Pojutrze — piątek, dnia 21 grudnia

— Jana, Tomasza, Tomisława,
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KOM. SENACKI ZAZADA 200 TAŚM NIXONA

Lżejszy Kaliber
“Miejskie Przedsiębiorstwo 

Gospodarki Komunalnej w Ko­
łobrzegu podaje do wiadomości, 
że z dniem 1 stycznia 1974 r. 
działalność zakładu pralnicze­
go przekazana zostanie Woje­
wódzkiej Spółdzielni Usług 
Pralniczych w Koszalinie . . . 
Na okres od 25-31 grudnia za­
wiesza się działalność pralniczą 
zakładu”.
(Komunikat zamieszczony w 
“Głosie Koszalińskim”.)

Konkretne PorozumieniePolska-NRF
Cena Ropy 
Naftowej 
Wzrośnie

Wiedeń. (UPI) — Przed­
stawiciele 12 państw, będą­
cych największymi w święcie 
producentami ropy naftowej, 
zorganizowanych w OPEC 
(Organizacji Krajów Produ­
kujących Ropę), ustalili na 
konferencji w-Wiedniu, że ce­
na ropy kształtować się bę­
dzie według praw podaży i 
popytu, a więc wzrośnie.

Uczestnicy konferencji zgo­
dnie doszli do wniósku, że 
wzrost zapotrzebowania na 
ropę w połączeniu z ograni­
czeniem wydobycia w kra­
jach arabskich, umożliwi pod­
niesienie cen według uznania 
producentów. Do tej pory ce­
ny ropy były ustalane z góry 
przez państwa członkowskie 
OPEC.

Jak działa prawo, rosnące­
go popytu przy ograniczeniu 
produkcji świadczy fakt, że 
kilka rafinerii, w tym także 
amerykańskie, zapłaciły osta­
tnio Iranowi cenę trzykrotnie 
wyższą od ustalonych cen 
światowych.

Kraje członkowskie OPEC 
produkuj ą 85 procent ropy 
naftowej w skali światowej i 
całe wydobycie przeznaczają 
na eksport i zaspokojenie po­
trzeb tych krajów, których 
przemysł jest całkowicie uza­
leżniony od ropy importowa­
nej.

Iracki minister przemysłu 
naftowego powiedział w wy­
wiadzie dla bejruc kiego 
dziennika, że Iralk zwiększy 
produkcję ropy, ponieważ 
ograniczenia produkcyjnego 
nie uważa za krok rozsądny.

Dodał on jednak, że zaopa­
trywane będą kraje o nasta­
wieniu pro-arabskiim i że na­
stąpi wywłaszczenie rafinerii 
amerykańskich, wyc ofan ie 
Wkładów arabskich z banków 
w USA i dalsze pogorszenie 
stosunków dyplomatycznych 
i ekonomicznych krajów arab­
skich i Stanów Zjednoczo­
nych.

Koniec Strajku 
Na Linii TWA
Kansas City, Mo. (UPI) — 

Trwający od 45 dni strajk pra­
cowników linii lotniczej — 
“Trans World” został wczoraj 
zakończony i normalne loty 
tej linii będą przywrócone po­
cząwszy od dzisiaj rano. Pier­
wszy lot miał miejsce dzisiaj 
o gadzinie szóstej rano z lot­
niska O’Hare w Chicago do 
Filadelfii.

Unia “Transport Workers” 
uzyskała nowy trzy letni kon­
trakt przewidujący 13.5 pro­
centową podwyżkę płac z tym 
że 5.5 procentowa podwyżka 
płac obowiązywać będzie — 
wstecz od dnia 1-go sierpnia, 
1972 roku. Nowy kontrakt za- 
p e w n i a pracownikom linii 
większe świadczenia asekura­
cyjne i chorobowe, wyższe 
wydatki podczas podróży i in­
ne. Strajk rozpoczął się w dn. 
4-go listopada, po przerwaniu 
pertraktacji toczących się od 
siedemnastu miesięcy po upły­
wie starego kontraktu.

Pokój — Fata Morgana, Czy Rzeczywistość?
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Repatriacja 
Niemców 
i Kredyty
Współpraca 
w Dziedzinie 
Energetycznej
Londyn (DP) — Jak zwykle 

z opóźnieniem nadeszły do 
Londynu dzienniki z komuni­
katami o zakończeniu wizyty 
Olszowskiego w Bonn. Po­
twierdzają one już podaną 
przez nas informację że do 
czegoś konkretnego się doga­
dano. Z innych źródeł podano 
że Gierek ma dostać od NRF 
pożyczkę w wysokości 300 min 
funtów.

Oto najważniejsze sformu­
łowania komunikatu:

“Rozmowy przeprowadzone 
w Bonn oznaczają dalszy po­
stęp w rozwoju stosunków i 
doprowadziły do dalszego 
zbliżenia Stanowiska w waż­
nych kwestiach wymagaj ą- 
dych jeszcze uregulowania. 
Obie strony podkreśliły zna­
czenie dobrego przygotowania 
przewidzianej na pierwsze 
półrocze 1974 wizyty pier­
wszego sekretarza KC PRPZ 
Edwarda Gierka w NRF”.

“Rząd NRF wyraził wolę 
popierania wspólnie wybra­
nych przedsięwzięć w zakresie 
współpracy gospodarczej mię­
dzy PRL i NRF a także po­
twierdził swą gotowość do za­
pewnienia Polsce kredytów na 

(Ciąg dalszy na str. 6-ej)

Syria Odmawia 
Udziału 

w Konferencji 
Kair (UPI). — Podczas gdy 

Egipt ogłosił, — że weźmie 
udział w genewskiej konfe­
rencji pokojowej dla zade­
monstrowania “dobrej woli”, 
a rząd izraelski już ustalił wy­
jazd swej delegacji z mini­
strem spraw zagranicznych— 
Abba Ebanem na czele — Sy­
ria kategorycznie odmówiła 
udziału w konferencji.

Rząd syryjski ogłosił, — że 
dlatego zbojkotuje konferen­
cję, ponieważ jest przeko­
nany, że rokowania genew­
skie nie doprowadzą do wyco­
fania wojsk izraelskich — ze 
wszystkich okupowanych te­
rytoriów arabskich.

Nie pomogła interwencją 
egipskiego ministra spraw 
zagranicznych Ismail Fahmi, 
który w poniedziałek bawił w 
Damaszku, usiłując nakłonić 
przywódców syryjskich do 
zmiany stanowiska i do udzia­
łu w konferencji.

Telewizja izraelska, powo­
łując się na informacje ze 
źródeł francuskich, głosi że 
Syria dlatego uchyla się od 
rokowań, że ma na sumieniu 
krew większości z pośród 102 
izraelskich j e ń c ó w wojen­
nych, którzy zostali bądź wy­
mordowani, bądź też byli tor­
turowani po wzięciu ich do 
niewoli.

Znamienne jest podkreśle­
nie rządu izraelskiego, że de­
legacja Izraela udaje się do 
Genewy “na ceremonię otwar­
cia konferencji”. Pani Golda 
Meir przemawiać będzie jutro 
w Parlamencie i prawdopo­
dobnie w tym przemówieniu 
nakreśli stanowisko swego ■ 
rządu.

Sekretarz Generalny NZ —. 
dr Kurt Waldheim formalnie 
wezwał kraje arabskie i Iz­
rael do udziału w konferencji 
i sam dziś wieczorem odleci 1 
do Genewy, — aby poczynić ] 
przygotowania do obrad.

Kosmonauci 
Sowieccy 

w Kosmosie
Moskwa (UPI). Wczoraj 

wystrzelona została w Kos­
mos sowiecka rakieta “Sojusz 
13”, mająca na pokładzie 
dwóch kosmonautów — pilo­
ta Piotra Klimuka i inżyniera 
Walentego Lebiediewa.

Jest to już drugi, z udziałem 
załogi ludzkiej, sowiecki eks­
peryment kosmiczny w ciągu 
ostatnich trzech miesięcy.

Załoga “Sojuszu 13” utrzy­
muje normalny kontakt z Zie­
mią i z poligonu kosmicznego 
w Bajkonurze nadchodzą wia­
domości, że “lot kosmiczny 
przebiega zgodnie z planem”.

Obydwaj kosmonauci po raz 
pierwszy biorą udział w takim 
eksperymencie, obydwaj ma­
ją po 31 lat i są najmłodszymi 
kosmonautami od czasów Ga­
garina, który w 1961 wyleciał 
w Kosmos, mając łat 27.

Agencja Tass donosi, że 
kosmonauci mają zadanie do­
konać obserwacji astrofizycz­
nych oraz sprawdzenie metod 
przepowiadania pogody, a 
szczególnie kataklizmów at­
mosferycznych.

Przypuszczalnie “Sojusz 13” 
pozostanie w Kosmosie przez 
kilka dni. Brane jest też pod 
uwagę ewentualne połączenie 
rakiety ze stacją kosmiczną 
“Salut”, która jest odpowied­
nikiem amerykańskiego “Sky- 
laiba”.

Scotland Yard 
Na Tropach IR A

Londyn, (UPI) — Scotland 
Yard jest przypuszczalnie na 
tropach terrorystów IRA, któ­
rzy dokonali zamachu bombo­
wego w samym centrum Lon­
dynu. Wkrótce potem zanoto­
wano wybuch jeszcze jednej 
bomby — tym razem t. zw. 
pocztowej przesyłki bombo­
wej. Łącznie w dwóch tych 
zamachach 64 osoby zostały 
ranne, w tej liczbie 8 ciężko.

Ponadto wczoraj i dziś po­
sterunki policyjne i stacje 
straży pożarnej otrzymywały 
anonimowe pogróżki o przy­
gotowanych dalszych zama­
chach, ale wszystkie te alarmy 
— na szczęście — okazały się 
fałszywe.

Agnew Błaga 
o Prawo 
Praktyki

Annapolis, Md. (UPI). Były 
wiceprezydent Stan. Zjedn. 
Spiro T. Agnew, bardzo zde­
nerwowany i przygnębiony 
błagał wczoraj zespół trzech 
sędziów stanowego sądu aże­
by “nie pozbawili go prawa 
praktyki swego zawodu adwo­
kackiego w stanie Maryland, 
gdyż jest to jedyny sposób za­
robkowania na utrzymanie je­
go rodziny”. Agnew w dwuna- 
sto-minutowym apelu, podał 
sugestię ażeby zamiast ode­
brania mu prawa praktyki, 
sędziowie zgodzili się na tym­
czasowe suspendowanie jego 
prawa praktyki, ażeby później 
mógł podjąć się ponownie 
swego zawodu.

Rada Gubernatorów “Mary­
land Bar Association” jedno­
głośnie wydała rekomendację 
zabronienia Agnew prawa 
praktyki w stanie Maryland, 
na tej podstawie, że nie bro­
niąc się przed stawianymi mu 
zarzutami w sądzie federal­
nym nadużyć podatkowych, 
winien ‘ jest niestosownych 
praktyk w swym zawodzie. 
Agnew powiedział zespołowi 
sędziów, że miał bardzo waż­
ne przyczyny, że nie bronił się 
przed stawianymi mu w są­
dzie federalnym zarzutami i 
że zrezygnował nawet z urzę­
du wiceprezydenta Stanów 
Zjednoczonych w tym celu, 
“ale nie jestem w stanie obec­
nie ujawnić tych ważnych 
przyczyn.”

Agnew w drodze do sali są­
dowej poślizgnął się na oblo­
dzonym chodniku i byłby 
upadł gdyby jeden z pięciu 
przydzielonych mu przez pre­
zydenta Nixona agentów bez­
pieczeństwa nie podtrzymał 
go. Agenci bezpieczeństwa zo­
stali przydzieleni Agnew na 
okres sześciu miesięcy po jego 
rezygnacji, czyli do okresu, w 
którym przekaże on nowemu 
wiceprezydentowi Geraldowi 
Ford wszystkie posiadane 
przez niego dokumenty i akta 
odnoszące się do jego urzędu.

Nadzieja Laosu
Vientiane (UPI) — Laotań- 

ski premier Souvanna Phcu- 
ma wyraził nadzieję, że w 60 
dni po utworzeniu rządu koa­
licyjnego wojska półn. wiet­
namskie opuszczą Laos.

Wilson Nowym 
Gubernatorem 

N. Yorku
Albany, N.Y. (UPI) — Po 

rezygnacji gubernatora Nel­
son A. Rockefellera, wicegu- 
bernator Malcom Wilson, 
przejął wczoraj urząd guber- 
natara Nowego Yorku, w 
skromnej ceremonii jaka mia­
ła miejsce w południe w Kapi­
tolu stanowym.

Wilson, od 15 łat piastujący 
urząd wicegubematora, stał 
się 50 gubernatorem stanu No­
wego Yorku. Świadkami cere­
monii zaprzysiężenia nowego 
Gubernatora byli członkowie 
rodziny Wilsona, kilku bli­
skich przyjaciół oraz wybitni 
przywódcy republikańscy w 
stanie Nowego Yorku.

Wilson w roku 1938 został 
wybrany po raz pierwszy do 
Legislatury Stanowej. Pod­
czas drugiej wojny światowej 
pełnił służbę w marynarce 
wojennej na Atlantyku i Mo­
rzu Śródziemnym, a po zwol­
nieniu go ze służby przez dzie­
więć terminów był wybierany 
do Legislatury Stanowej. W 
roku 1958 został wybrany wi- 
cegubernatorem, gdy Rocke­
feller został wybrany guber­
natorem. Rockefeller ustępu­
jąc z urzędu, chciał ułatwić I 
Wilsonowi ubieganie się o 
urząd gubernatora w wybo­
rach w roku 1976.

Ustąpienie 
Prymasa Grecji
Ateny (DP). Prymas Grecji, 

prawosławny arcybiskup Aten 
67-letni Hieronim Kotsonis, 
ustąpił ze swego stanowiska 
wobec krytyki ze stron kół 
kościelnych i politycznych. 
Krytykowano jego kampanię 
przeciwko nadużyciom wśród 
kleru. Był niechętny w sto­
sunku do ekumenizmu i dialo­
gu z katolikami.

Stanowisko arcybiskupa 
Aten objął w 1967 r., zaraz po 
zamachu wojskowym. Był 
przedtem kapelanem w pałacu 
królewskim i profesorem pra­
wa kanonicznego na uniwer­
sytecie w Salonikach. Po upad­
ku Papadopoulosa metropolita 
Serafim zaprzysiągł nowego 
prezydenta, prezciwko czemu 
metropolita Hieronim prote­
stował.

15,000 Będzie 
Pozbawionych Pracy

Fresno, Calif. (UPI) — Po­
nad 15,000 pracowników zatru­
dnionych na stacjach benzyno­
wych, będzie pozbawionych 
pracy przy wprowadzeniu ra- 
cjonowania benzyny. — Tak 
twierdzi prezes kalifornijskie­
go stowarzyszenia właścicieli 
stacji benzynowych, Phil Hud­
son, który równocześnie ostrze­
ga, że wielu niezależnych wła­
ścicieli stacji benzynowych be­
dzie zmuszonych do zwinięcia 
swych interesów, z braku do­
stawy benzyny.

Bandyci 
Arabscy 

Poddali Sie 
Kuwejt (UPI). — Po 30 go­

dzinach rozlewu krwi, terro­
ru i napięcia zakończył się w 
Kuwejcie dramat, który wziął 
swój początek na rzymskim 
lotnisku Leonardo da Vinci.

Pilot odrzutowca Lufthan- 
sy, z lufą pistoletu przyłożo­
ną do skroni, wylądował na 
lotnisku w Kuwejcie, mimo 
że bieżnie były zablokowane 
ustawionymi samochodami.— 
Rozbijając kilka samochodów 
po drodze — samolot zdołał 
szczęśliwie zatrzymać się.

Po rokowaniach z władza­
mi emiratu — pięciu (wiado­
mości poprzednie mówiły o 
trzech) bandytów arabskich 
poddało się, mając zapewnie­
nie swobodnego wyjazdu z 
Kuwejtu.

W stosunku do depesz 
wczorajszych zmniejszyła się 
też liczba śmiertelnych ofiar 
tej bandyckiej napaści. Łącz­
nie zginęły 33 osoby — 32 na 
lotnisku w Rzymie i jedna w 
samolocie w czasie pobytu w 
Atenach.

Okazało się, że bandyci nie 
zamordowali ko-pilota i czte­
rech innych zakładników, a 
jedynie zainscenizowali scenę 
morderstwa, aby w ten sposób 
zmusić władze greckie do ule­
głości i do przyjęcia ich żą­
dań.

Wszyscy zakładnicy zostali 
uwolnieni i dziś zostaną prze­
wiezieni do Włoch. Bandyci 
pozostawili w samolocie Luft- 
hansy dwa pistolety maszyno­
we, dwa pistolety zwyczajne, 
sześć granatów ręcznych i 
kilka funtów materiałów wy­
buchowych.

Był to najbardziej krwawy, 
ze wszystkich dotychczaso­
wych, akt arabskiego terroru, 
uprzednio największą ilość 
ofiar śmiertelnych, bo 28, — 
przyniósł atak arabskich ban­
dytów na międzynar o d o w e 
lotnisko Lod w Tel Avivie, — 
dokonany w 1972 roku.

Liberyjski 
Frachtowiec 

Zatonął
Vancouver, British Colum­

bia, Kanada (UPI). Liberyj­
ski frachtowiec z załogą 40tu 
marynarzy, zatonął dzisiaj ra­
no w mroźnych wodach Pa­
cyfiku, w odległości około 500 
mil na zachód od Vancouver. 
Los załogi nie jest wiadomym. 
Widziano z samolotu jedną 
łódź ratunkową, przykrytą 
brezentem, ale nie wiadomo 
czy w łodzi tej znajdowali się 
rozbitkowie.

Dwa frachtowce, japoński i 
rosyjski, pospieszyły na ratu­
nek statku i dla poszukiwania 
rozbitków, ale silne wichry i 
burze przeszkadzały akcji ra­
tunkowej. Wiatry o szybkości 
68 mil na godzinę i fale sięga­
jące 30 stóp wysokości utrud­
niały podróż statków ratowni­
czych.

Frachtowiec liberyjski o na­
zwie “Oriental Monarch” wy­
jechał z portu w Portland, 
Oregon w ub. niedzielę w dro- 
d?e do Japonii, wioząc olbrzy­
mi ładunek pszenicy. Statek 
je.'t własnością korporacji 
“I-land Navigation” z Formo­
zy.

Sen. Ervin Grozi 
Prezydentowi 
Pozwem 
Sądowym
Jedna z Taśm 
Nixona Zagrana
Na Zabawie
Washington (UPI) — Spe­

cjalny komitet senacki prowa­
dzący dochodzenia w sprawie 
afery “Watergate’’ zażądał 
dzisiaj od prezydenta Nixona 
przekazania komitetowi 200 
taśm z prowadzonych przez 
niego rozmów z urzędnikami 
Białego Domu.

Komitet ten na wczorajszej 
sesji przeprowadzonej przy 
zamkniętych drzwiach pod 
kierownictwem przewodni­
czącego sen. Sam J. Ervin, Jr. 
(D-No. Car.) zagroził, że po­
stara się o pozwy sądowe, któ­
re doręczy osobiście Prezy­
dentowi, ażeby zmusić go do 
przekazania komitetowi żąda­
nych taśm jak i wielu innych 
dokumentów odnoszących się 
do kampanii prezydenckiej z 
roku 1972.
Autorytet

Komitet Senacki powołuje 
się na nadany mu przez Kon­
gres autorytet ustawą przyję­
tą przez Kongres w ub. ty­
godniu, w którym uprawnio­
no komitet do użycia pozwów 
sądowych dla uzyskania żąda­
nych przez komitet od Prezy­
denta dokumentów. Prezy­
dent Nixon nie chciał weto­
wać ucnwalonej przez Kon­
gres ustawy ażeby nie wywo­
łać większej kontrowersji. Po­
nieważ nie wetował tej usta­
wy, ani też nie podpisał jej,

(Ciąg dalszy na str. 6-ej)

Senat Aprobuje 
Nominacje Saxbe

Washington (UPI) — Senat 
stosunkiem głosów 75 do 10, w 
poniedziałek aprobował nomi­
nację sen. William B. Saxbe 
(R-Ohio) na urząd generalne­
go prokuratora. Nominacja 
nastąpiła po 15 minutowych 
debatach.

Sakbe został mianowany 
przez prezydenta Nixona na 
to stanowisko w dn. 15-go li­
stopada, po rezygnacji w dn. 
20 października prokuratora 
generalnego Elliot L. Richard- 
sona. Richardson jak i jego 
asystent, William Ruckelhaus, 
ustąpili z urzędu po zwolnie­
niu specjalnego prokuratora 
dla przeprowadzenia docho­
dzeń w sprawie afery “Water­
gate” Archibald Cox’a.

Saxbe dał do zrozumienia, 
że chciałby ażeby zaprzysię­
żenie go na to stanowisko na­
stąpiło po dn. 3-go stycznia, 
gdyż wówczas byłby upraw­
niony do pensji emerytalnej 
w sumie $10,000 rocznie po 
sprawowaniu urzędu senatora 
przez Okres pięciu lat.

Gubernator stanu Ohio, 
John Gilligan zamierza mia­
nować milionera, Howard 
Metzenbaum, demokratę, do 
wypełnienia terminu urzędo­
wania Saxbe, a który kończy 
się w dn. 3-go stycznia, 1975 
roku.

Intruzi Na Morzu
Seoul (UPI) — Poł. koreań­

skie ministerstwo obrony po­
dało wiadomość, że dwie ka- 
nonierki z komunistycznej Ko 
rei Półn. naruszyły dwukrot­
nie pas poł. koreańskich wód 
terytorialnych.

Od Redakcji
W Wigilię Bożego Naro­

dzenia, w poniedziałek, 24- 
go grudnia, biura Z.N.P. 
będą nieczynne. Natomiast 
biura Dziennika Związko­
wego będą otwarte do ll-ej 
przed południem.

We wtorek, 25-go gru­
dnia, w Boże Narodzenie, 
wszystkie biura będą za­
mknięte, a Dziennik nie 
wyjdzie spod prasy.
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Studencka Polonia
Spełniając daną obietnicę za­

czynamy dzisiejszy Kącik od in­
formacji o niektórych publicznych 
szkołach średnich w Chicago, pro­
wadzących kursy polskie. Są one 
przeważnie dwuletnie. W północnej 
części miasta Lane Tech, Schurz i 
Tuley H.S. prowadzą od dłuższego 
czasu takie kursy.

Najbardziej rozwinięty jest kurs 
w Lane Tech, który obejmuje dwa 
lata języka polskiego i rok litera­
tury polskiej. Program ten, któ­
rego wzór powinien przeniknąć 
do wszystkich szkół chicagoskich, 
rozwinął prof. Pawul, znakomity 
pedagog i wychowawca. Opiekuje 
się on również klubem studentów 
polskich w tej szkole.

W Schurz H.S. naukę języka 
polskiego prowadzi p. Król, która 
objęła to stanowisko po p. Boraw- 
skiej. Dzięk wielkiej liczbie ucz­
niów nauka jest prowadzona w 
dwóch klasach, zarówno na pozio­
mie niższym jak i wyższym.

Nieporównanie gorsza jest sy­
tuacja w Tuley H.S. z powodu 
niedostatecznego poparcia przez 
studentów polskiego pochodzenia. 
Są tam czynne dwie klasy na dwu 
poziomach z bardzo niewielką licz­
bą uczniów. Należy wyrazić na­
dzieję, że objęcie tej placówki 
przez bardzo doświadczoną nau­
czycielkę, wychowankę Universi­
ty of Chicago, p. Borawską, zmie­
ni ten niekorzystny stan rzeczy na 
lepsze.

* sS *
Słuchacze kursów polskich w 

Lane Tech i Schurz H.S. są zor­
ganizowani w kluby prowadzące o 
podobnej do siebie działalności. 
Na ich zebraniach są wyświetlane 
przeźrocza z historii i kultury pol­
skiej, odbywają się pogadanki, 
próbowano też chóralnego śpiewu. 
Ponadto klub w Lane Tech orga­
nizuje co roku bal studencki na 
pożegnanie absolwentów kończą­
cych szkołę.

Spodziewamy się, że podobny 
klub powstanie w Tuley H.S., 
gdzie p. Borawska ma pole do po­
pisu.

* * *
Oba wspomniane polskie kluby 

uczniów szkół średnich mogłyby 
rozwinąć szerszą działalność pub­
liczną, gdyby otrzymały zachętę i 
pomoc od starszego społeczeństwa. 
Redakcja “Studenckiej Polonii” 
apeluje w okresie gwiazdkowym o

wsparcie tych klubów, które umoż­
liwiłoby im wystąpić z własnymi 
rydwanami na defiladzie Trzecio­
majowej 1974 r. Pieniądze na to 
są potrzebne już teraz, w styczniu! 
“Studencka Polonia” ogłosi nazwi­
ska ofiarodawców i nazwy organi­
zacji, które odpowiedzą na nasze 
serdeczne wezwanie.

* * *
Zbliża się już ostateczny termin 

wnoszenia podań o przyjęcie na 
letni kurs kultury polskiej w 
Uniwersytecie Jagiellońskim w 
Krakowie. Członkowie Polish Stu­
dents’ Association (PSA) na Uni­
wersytecie Illinois są proszeni o 
jak najszybsze zgłoszenie się na 
adres klubu. Fundacja Kościusz­
kowska, która od kilku lat orga­
nizuje ten kurs z wielkm powodze­
niem, obiecała miejsce bezpłatne 
dla niezamożnego członka PSA: 
musiałby on opłacić tylko koszta 
przelotu Chicago-New York i spo- 
wrotem. Wyboru kandydata na 
bezpłatny pobyt letni w Polsce do­
kona zarząd PSA.

* # *
Informacje o' niezmiernie cie­

kawym spotkaniu członków PSA 
z Tymoteuszem Karpowiczem na­
leży uzupełnić jednym ważnym 
szczegółem. Odbyło się ono na 
gruncie prywatnym w domu na­
szego ofiarnego kolegi Józka Wil­
ka. Podejmował on znakomitego 
poetę z Polski i swoich licznie 
przybyłych kolegów z prawdziwie 
staropolską gościnnością. Potrzeba 
nam więcej takich członków!

* * *
PSA rozwinął w ubiegłym roku 

rozległą akcję prasową, interwen­
cyjną i zbiorową w sprawie mło­
dego wybitnego pisarza polsko- 
amerykańskiego, Wiesława Kuni- 
czaka. Pan Kuniczak opuścił już 
Grecję i obecnie przebywa na 
Cyprze. Klub przesłał mu $50 na 
pierwsze potrzeby. Dalsze wysyłki, 
uzupełniające tę kwotę do $200, 
będą przekazane w późniejszych 
terminach.

* ® *

Przypominamy adres PSA i re­
dakcji “Studenckiej Polonii”:

Polish Students’ Association 
Redaktor “Studenckiej Polonii” 
c/o Slavic Department 
University Illinois at Chic. Circle 
1228 University Hall, Box 4348 
Chicago, Ill. 60680

Z 32-go Sejmu Związku Polskiej 
Młodzieży Na Ziemi Washingtona
Sejm 32-gi Związku Młodzieży 

Polskiej na Ziemi Washingtona 
odbył się w dniach 9, 10 i 11-go 
listopada, w Sali J. Słowackiego, 
pnr. 1700 W. 48-ma ulica, w Chi­
cago.

Pierwszą sesję w piątek wie­
czorem zagaił prezes Józef Gier- 
lasiński, który przywitał gości i 
delegacje i powołał del. I. Jawor­
ską na sekretarkę.

Przewodniczącym Sejmu został 
wybrany del. S. Chruściński, ■wi­
ceprzewodniczącą del. E. Schil­
ler; wiceprzewodniczącym Lud­
wik Ora wiec; sekretarką I. Ja­
worska, a marszałkiem Adam Po- 
warzyński. Prezes odebrał przy­
sięgę od Prezydium Sejmu.

W sobotę odbył się wspaniały 
Bankiet Sejmowy. Przewodniczą­
cą była L. Bonder, a toastmi- 
strzem kol. F. Kozera. Modlitwę 
odmówił ks. W. Bayer. Hymny 
odśpiewał kol. S. Winiecki.

Przemówienia wygłosili M. 
Kaczmarski, wicekomendant Gł. 
Zarządu SWAP, który podzięko­
wał w imieniu SWAP za pomoc 
inwalidom i chorym weteranom,

następnie przemawiała komisarka 
Okręgu 12 ZNP Helena Orawiec, 
w im. Zarządu Cenltralnego ZNP 
z prezesem A. A. Mazewskim na 
czele, która złożyła wyrazy uzna­
nia całemu zarządowi i życzyła 
dalszego rozwoju.

Życzenia złożyli kmdt. Plac. nr. 
2 SWAP Józef Kokoszka i M. 
Zembruczka z Okręgu I SWAP, 
nadto sekr. prot. Korpusu Pań 
przy Plac. 2-ej, kol. A. Kokoszka.

Prezes J. Gierłasiński podzięko­
wał gościom, organizacjom i 
członkostwu za przybycie i 
uświetnienie swą obecnością Ban­
kietu.

Na Sejmie 32-im wybrano no­
wy zarząd Związku w składzie: 
Ks. W. Bayer, kapelan; Stefan 
Chruściński, hon. prezes; Józef 
Gierłasiński, prezes; Leokadia 
Bonder, wiceprezeska; Ryszard 
Olejniczak, wiceprezes; Irena Ja­
worska, sekr. gen.; Stefan Matel- 
ski, skarbnik; Dolores Lulińska, 
nacz. lekarz.

Dyrekcja Al Powarzyński, Jó­
zef Orawiec, Rozalia Czekaj i 
Ewelina Schiller.

“Opłatek” Wydziału K. P. A. 
w Czwartek, 20 Grudnia, br.

W związku z okresem świą­
tecznym, zamiast grudniowe­
go zebrania delegatów Wy­
działu Stanowego Kongresu 
Polonii Amerykańskiej, w 
czwartek, 20 grudnia, o godz. 
7:30 wieczorem, w sali p. E. 
Moskal, pnr. 5639 N. Milwau­
kee Ave., odbędzie się trady­
cyjny “Opłatek”.

Podczas opłatka dokonane 
zostanie wręczenie specjal­
nych Dyplomów Uznanta tym 
osobom, które swoją bezinte­
resowną pracą wybitnie'przy­
czyniły się do zorganizowania 
i przeprowadzenia obchodów 
Roku Kopernikowskiego. Są 
to: Siostra M. Antonella, O. 
S. F.; p. Stanisław Derwiński, 
mec. Edmund Godula, p. Ta­
deusz Pawlak, dr Edward C. 
Różański, p. Teodor Świgoń.

Całości wieczoru przewo­
dniczy Wiceprezeska ZNP i 
Wydziału KPA pani Helena 
Szymanowicz.

W związku z przewidzianą 
kolacją, wskazane i potrzebne 
jest wcześniejsze zarezerwo­
wanie miejsca, tak dla dele­
gatów Wydziału, jak i przy­
bywających w ich towarzy­
stwie gości.

Rejestrację zgłoszeń prze­
prowadza wiceprezeska Wy­
działu p. Józefa Rzewska, do 
której podczas godzin biuro­
wych proszę dzwonić do bi­
blioteki ZNP na nr. AR 6- 
0700, a wieczorem do domu 
na nr. AV 3-1861.

Wszyscy delegaci tak koń­
czący swoją kadencję jak wy-

MIRROS
STAROKRAJSKA prawdziwa 
maść ŻYWOKOSTOWA Nr. 2. 
$2.00, silnie rozgrzewająca do­
skonała na przeziębienie, na 
bóle muskularne, reumatycz­
ne i artretyczne Nr. 1. $2.00 
doskonała na zwichnięcia, zła­
mania, stłuczenie, opuchlinę, 
podrażnienia skórne i złą cerę. 
Do nabycia w polskich apte­
kach. Wysyłamy przez pocztę 
opłacone czekiem, money order. 
Dodajcie 55 centów na jeden 
słoik, po 10 centów za każdy 
następny. Na COD i do Kanady 
zamówień nie przyjmujemy.

MIRROS MEDICINE CO. 
2048 W. Division St. 

Chicago, Ili. 60622

delegowani na rok 1974 pro­
szeni są o zgłaszanie swego 
udziału i o przybycie.

Helena Szymanowicz, 
przewodnicząca Opłatka 
Wydziału Kon. Polonii Am.; 
Kazimierz Łukomski, 
prezes Wydziału K. P. A.

Ze Związku Klubów 
Małopolskich

Posiedzenie Delegatów 
Związku Klubów Małopol­
skich odbędzie się dnia 21go 
grudnia (piątek), o godzinie 
8 wieczorem, w domu ZKM 
pnr. 1401 W. Superior ul. Ze 
względu na ważne sprawy, 
które będą omawiane na tym 
posiedzeniu, prosimy o przy­
bycie wszystkich delegatów z 
poszczególnych Klubów nale­
żących do Centrali ZKM.

Kazimierz Kuczak, prezes;
Anna Nikiel, sekr.

Tow. Miłość Wolności 
Grupa 1424 ZNP 

Odwołuje Zebranie
Tow. Miłość Ojczyzny Grupa 

1424 ZNP odwołuje posiedzenie, 
które miało się odbyć w piątek, 
dnia 21 grudnia, a to ze względu 
na święta Bożego Narodzenia. Na­
stępne posiedzenie Grupy odbę­
dzie się 15 lutego, 1974 r., w sali 
Leszczyńskiego, 2531 W. Fuller­
ton ave., o godz. 7-ej wieczorem, 
na którym odbędzie się wybór no­
wego zarządu, a po zebraniu, in­
stalacja.

—Stanisława Tylicka, prezeska; 
B. Dydak, sekr. prot.

Pamiętniki Goebbelsa 
w 1975 r.

Jedno z wydawnictw za- 
chodniio-niemiectóiich — Hoff­
man u nd Campe Verlag—za­
powiedziało wydanie jesieinią 
1975 r. pamiętników hitlerow­
skiego ministra propagandy 
Josepha Goebbelsa.

Pamiętniki liczą łącznie 
16.000 stron rękopisów lub 
maszynopisu, które Goebbels 
codziennie dyktował swojej 
sekretarce przez 20 lat. Pa­
miętniki kończą się w dniu 
samobójstwa szefa hitlerow­
skiej propagandy — dnia Igo 
maja 1945 r. — w bunkrze 
Hitlera. Do druku przygoto­
wuje się fragmenty pamiętni-

Imię i nazwisko-.

Adres: ................

Na świpta lub na codzień 
niema nic rozkoszniejszego 

niż powoli marynowana 
(w puszce) 

/POLSKA SZYNKA 
marki 

iKvahus 
Atalanta 

Pol^fL

WYGRAJCIE PODRÓŻ 
do zadziwiającej, zdumiewąjacej POLSKI

Najbardziej doświadczoną linia lotniczą E-

Polećcie do czarownej Warszawy poczym 
ruszajcie w objazd po wielu miastach 
Polski bogatych w zabytki historyczne. 
Oto jak możecie to wygrać: Nadeślijcie 
wykreśloną, przez kalkę odbitkę jednej z 
marek POLSKIEJ SZYNKI z blaszanej 
puszki, lub wydrukujcie słowa POLSKA 
SZYNKA na zwykłym papierze rozmiaru 3 
na 5 cali, podajaę swe imię, nazwisko 
i adres. Konkurs kończy się 31 grudnia. 
1973. Nie trzeba nic kupować. Zapisujcie się jak często chcecie.

POLISH HAM SWEEPSTAKES
P.O. Box 10001 Fleetwood Station 
Mount Vernon, N. Y. 10552

Sowiety Wykorzystują Gwineę, 
By Obserwować Okręty U.S.

Washington (DPD)—Przed­
stawiciele Pentagonu powie­
dzieli w środę, że Związek 
Sowiecki rozpoczął wojskowe 
misje wywiadowcze lotami z 
Gwinei, kraju w zachodniej 
Afryce, najpewniej, by obser­
wować ruch okrętów na Płd. 
Atlantyku.

Analitycy wojskowi twier­
dzą, że Związek Sowiecki po 
ustanowieniu bazy na zacho­
dnim wybrzeżu Afryka jest 
obecnie w stanie pokryć pra­
wie cały Ocean Atlantycki 
samolotami wywiadowczymi.

Wschodnie obszary Płn. 
Atlantyku aż na południe od 
Gibraltaru są rutynowo po­
krywane sowieckimi lotami 
wywiadowczymi z bazy mor- 
sikej w Murmańsku na Płn. 
Rosji.

Okresowo Związek Sowiec­
ki także prowadził wywiado­
wcze loty z Kuby, pokrywa­
jąc zachodnią część Płn. At­
lantyku.

W ostatnich tygodniach za­
obserwowano samoloty ze 
śmligłem turbinowym TU-95 o 
długim zasięgu, używane ja­
ko samoloty wywiadowcze, 
które wylatywały z lotniska 
w Conakry, Gwinea, co anali­
tycy wojskowi uważają za 
rozszerzenie wojskowej siły 
sowieckiej na kontynencie 
afrykańskim.

Dlaczego Rosjanie prowa­
dzą operację na płd. Atlanty­
ku nie jest jasne, ponieważ 
Navy USA prowadzi mało

Poszukiwania Rodzin
Kobasa Maria, poszukuje sio­

strę, Bilko Katarzynę, oraz jej 
dzieci: Edwarda, Paulinę, Julię i 
Teresę.

Pomianek Józefa, poszukuje 
brata, Chodana Dymitra.

Szulipa Helena, poszukuje sio­
stry, Głowacz Katarzyny.

Witek Stefan, poszukuje przy­
rodniego brata, Huhro Tomasza.

Lewandowska Pelagia, poszu­
kuje syna, Lewandowskiego Cze­
sława Hieronima.

Lewandowski Kazimierz, po­
szukuje stryja, Lewandowskiego 
Michała, albo jego dzieci.

Glab Weronika, poszukuje Mar­
tyniuka Stefana.

Rogaczuk Elena, poszukuje 
Rogaczuk Aleksandra.

Ktokolwiek wiedziałby coś o 
wyżej wymienionych, proszony 
jest o bezzwłoczne skontaktowa­
nie się z Amerykańskim Czerwo­
nym Krzyżem, telefonicznie na 

' numer 467-5800, lub pisemnie na 
I adres: Foreign Location Inquiry 
I Service Department of the Amer- 
[ ican Red Cross, 43 East Ohio 
' Street, Chicago, Illinois 60611.

operacji na tym terenie.
Jedynym wyjaśnieniem 

może być chyba to, że Rosja­
nie przywiązują strategiczne 
znaczenie do Płd. Atlantyku, 
który stał się szlakiem mor­
skim na Ocean Indyjski i z 
Oceanu Indyjskiego dla su- 
pertamkowców z terenu Zato­
ki Perskiej i dla amerykań­
skich okrętów Navy.

Zdaniem analityków z Pen­
tagonu Sowiety korzystają z 
urządzeń w Gwinei częściowo 
w tym celu, by rozszerzyć 
swoje prawa do użycia nie­
których baz zagranicznych w 
czasie kiedy USA są pod naci- 
slkiem politycznym i ekonomi­
cznym, by zmniejszyć swoje 
bazy zamorskie.

Związek Sowiecki i Gwinea 
są w dobrych stosunkach od 
1958 r., kiedy Gwinea, wów­
czas francuskie terytorium, 
odrzuciła propozycję Francji 
i ogłosiła niepodległość.”

Francja zerwała całą po­
moc administracyjną i rząd 
Conacry zwrócił się do Zwią­
zku Sowieckiego o pomoc 
wojskową i ekonomiczną.

Stosunki pomiędzy obu kra­
jami jeszcze bardziej stały się 
bliższe, kiedy Gwinea zape­
wniła Związek Sowiecki, że 
wojska najemne i szkolone w 
Gwinei portugalskiej dokona­
ły najazdu na nią i na Wy­
brzeże Kości. Słoniowej 
Związek Sowiecki — wysłał 
wówczas kilka okrętów na 
wybrzeże Gwinei w formie 
gestu dla ochrany.

Kiedy Związek Sowiecki 
rozszerzył swoją siłę morską 
poza swoje brzegi w ostatnich 
latach, zaczął on obserwować 
szlaki morskie USA do tego 
punktu, aż wyznaczył okręty 
które śledzą okręty amery­
kańskie.

Bezdzietny 
z 50 Wnukami

Choć emerytowany górnik 
Euzebiusz W. z Rudy Śląskiej 
był trzykrotnie żonaty — nie 
miał własnych dzieci. Docze­
kał się jednak 50 wnuków, z 
których ostatni ujrzał oneg- 
daj światło dzienne. Tajem­
nica jest prozaiczna. Pierwsza 
żona wniosła do małżeństwa 
siedmioro dzieci, druga — 
ośmioro, a trzecia — pięcioro. 
Wychował w sumie 13 synów 
i 7 córek, którzy obdarzyli go 
pół setką wnuków. Cała ta 
olbrzymia rodzina utrzymuje 
z sobą serdeczne stosunki, 
choć nigdy jeszcze nie udało 
~’ę jej zgromadzić w komple­
cie w jednym miejscu.

Zebranie Wyborcze 
Polsko-Amer.

Rady Emerytów
Polsko -Am. Rada Emerytów w 

Chicago zaprasza emerytów pol­
skich na zebranie wyborcze, które 
odbędzie się w środę, 19 grudnia, 
w Domu Zw. Polek, 1309 N. Ash­
land ave., o godz. 12-ej w połu­
dnie.

Członków komisji kontrolnej i 
wyborczej prosimy o przybycie 
już o godz. 11-ej. Upraszamy o 
liczny udział w tym zebraniu, po­
nieważ musijny przemyśleć środ­
ki obrony naszej egzystencji. W 
1973 roku koszty utrzymania —. 
wzrosły o 20%, a podwyżkę dla 
emerytów przyznano dopiero w 
1974, tylko 11% i to na dwie raty, 
a podniesiono opłaty na Medicare 
i szpitalne leczenie.

Prosimy więc członków o liczne 
przybycie. Członkom naszej orga­
nizacji przypominamy o zabraniu 
z sobą legitymacja, ponieważ pra­
wo głosowania i wyboru mają 
członkowie z opłaconą składką za 
rok 1973. Po wyborach Panie na­
sze tradycyjnym zwyczajem po­
dadzą kawę i kanapki.

Za zarząd: W. Słowik, wicepre­
zes; Cz. Bielski, sekr.

Dom-Miasteczko
W Gdańsku-Przymorzu od­

dano do eksploatacji najwięk­
szy i najdłuższy budynek mie­
szkalny w kraju. Blok tzw. 
falowiec (budynek ma ok. 
100 m załamuje swą linią 
wzdłuż ulicy) ma 850 m dłu­
gości- Na 11 kondygnacjach 
znajduje się 1,800 mieszkań 
dla 5,900 lokatorów. Z każde­
go okna roztacza się panora­
ma dzielnicy, widok na morze 
i zabytkowe budowle Gdań­
ska. Obok budynku powstaje 
centrum handlowe i socjalno- 
kulturalne dzielnicy.

Zapłacił 
Słoną Karę

Pittsburgh, Pa. (UPI). — 
Właściciel loty do parkowa­
nia samochodów, Anthony J. 
Martorella zapłacił karę w 
sumie $186 za nielegalne par­
kowanie samochodów na 
chodnikach blisko jego po­
siadłości.

45- (Ciąg dalszy)

I Maks Yillemer

| PRZEKLĘTA

Dzięki jej nie pozostał bezczynnym; postanowił uczyć 
się, żyć skromnie i jakniarj więcej czynić dobrego.

Z takiemi przekonaniami przybył do Paryża na kurs 
medycyny; przerywał tylko zawziętą, pracę dla jedynej przy­
jemności ulubionej, którą były długie konne wycieczki.

Zapomniał już o swoim wypadku, kiedy pewnego dnia 
rano otrzymał od Heliety parę słów grzecznych: “Jesteśmy 
niespokojni. Czy pan zdrów już zupełnie po upadku z konia? 
Mąż mój i ja pragnęlibyśmy bardzo zobaczyć pana.

Ulica de la Pompe, Passy” 
“Helieta de Sannois”

Nazwisko zwróciło jego uwagę. De Sannois? ależ to 
nazwisko ciotki Natalii, zmarłej przed kilku laty ze zmartwie­
nia. !

A gdyby to był syn tej zacnej kobiety, którą i on kochał 
także.

Ubrał się co prędzej, dojechał do Passy, zatrzymał się 
przed eleganckim pałacykiem przy ulicy la Pompe.

Serce biło mu gwałtownie; bał się poznać w hrabim de 
Sannois tego, którego opłakiwała Natalia; tego, który zapo­
mniał o niej i nigdy nie powrócił do skromnej wioski w 
Wogezach, gdzie dwie szlachetne kobiety na niego czekały.

Służący otworzył kratę i wprowadził go do ślicznego 
buduaru wybitego niebieskim atłasem.

Ujrzał siedzącą przy oknie Helietę, piękniejszą niż kiedy­
kolwiek.

Podała mu rękę, utkwiwszy w nim pałające oczy.
Podobał jej się ten młody człowiek, dziecko prawie, z 

niepewnością ułożenia, z głosem nieco drżącym, z niepokojem 
i zdziwieniem w spojrzeniu.

Przyszedłeś pan nareszcie — rzekła — żebyś wiedział, jak 
byliśmy niespokojni! Gdybym miała odwagę, byłabym 
przyszła do pana dowiedzieć się o jego zdrowie.

— Oh! dziękuję pani.
Posadziła go obok siebie.
Zachwyciła ją powaga i rodzaj smutku w młodzieńcu.
— Czy będę mógł widzieć hrabiego de Sannois?
— Z pewnością — odparła Helieta trochę urażona. — Mąż 

mój przyjdzie zaraz; a tymczasem porozmawiamy we dwoje.
Śliczna była rzeczywiście ta kóbieta trzydziestopięcio­

letnia, a wyglądająca zaledwie na dwadzieścia kilka.
Pomimowoli Daniel czuł się podbity tą pięknością wspa­

niałą.
Szukał ciągle, w pamięci: Gdzie on tę twarz widział?
— Pani — rzeki głosem przyciszonym — czy pan de 

Sannois nie jest czasem moim współziomkiem?
— A skąd pan pochodzi?
— Urodziłem się w małej wiosce w Wogezach. 
Irlandka zbladła nieznacznie.

Martorella powiedział sę­
dziemu że nie chciał odma­
wiać usług kierowcom samo­
chodów, podczas strajku au­
tobusowego, to też po wypeł­
nieniu parkowiska, ustawiał 
te samochody na chodnikach 
obok swej loty.

Few Parts

PRINTED PATTERN

JUST 2 MAIN PARTS—sew 
this scooped jumper-dress in 
one evening to wear the very 
next day with its own blouse. 
Glamorous for parties, too.

Printed Pattern 4505: 
Misses’ Sizes S, 10, 12, 14, 16, 
IS. Size 12 (bust 34) jumper 
21/4 yards 45-inch; blouse 1%.

SEVENTY-FIVE CENTS — lor 
each pattern add 25 centa tar 
each Pattern tar Air Mail and 
Special Handling.

Send to — Anne Adame c/o 
POLISH DAILY ZGODA — 10 
Pattern Dept.. 243 Wert 17th 
Street. New York, N. Y 10011. 
Print NAME. ADDRESS with 
ZIP. SIZE. STYLE. NUMBER

“Inches Slimmer'' Styles star 
tn New Fall- Winter PATTERN 
CATALOG plus pant - suits caf­
tans, separates, more! Over 100 
styles, all sizes Free pattern cou­
pon. Send 75c
New! Sew + Knit Book —
has basic tissue pattern $1.25
Instant Sewing Book $1.00
Instant Fashion Book $1.00

— A ta wioska?
— Nazywa Się Kirchompre.
— Mieliśmy tiam kiedyś, krewnych — rzekła bez wahania 

— lecz oddawna zerwaliśmy z nimi stosunki. Wreszcie rodzi­
na de Sannois ma kilka gałęzi Proszę pana — dodała — jak 
powrócisz do Kirchompre, nie wspominaj o nias. Dla wielu 
powodów, oboje z mężem, nie życzymy sobie tego.

Daniel nie pytał więcej i przez wrodzoną, delikatność po­
stanowił nie mówić z Natalią o tern spotkaniu niespodzianem.

Pierwsza wizyta krótko trwała.
Hrabia de Sannois odprowadził młodego człowieka aż 

na stację kolei obwodowej i prosił go, żeby przychodził jak 
najczęściej.

Daniel spotykał Helietę wszędzie: w lasku, w teatrze, a 
zawsze otoczoną, pożądaną, świetną.

Leoz ani spojrzenia wyzywające, ani uśmiechy dla niego 
przesyłane, nie mogły wzruszyć młodego człowieka, z sercem 
zajętem inną kobietą, piękniejszą jeszcze, niż Helieta.

A jednak nigdy z nią nie mówił, z tą piękną, czystą 
dziewczyną.

Co dzień czekał na nią na placu Panteonu i widział z da­
leka, jak nadchodziła, w czarnej skromnej sukience, niosąc 
w ręku czarną teczkę z nutami.

Mijała go, nie patrząc, pozostawiając poza sobą, jak 
gdyby pas świetlany.

Jaka piękna była ta nieznajoma! tysiąc razy piękniejsza, 
niż hrabina de Sannois .

Gęste ciemne włosy otaczały twarzyczkę nieco bladą; 
a jakie oczy wspaniałe, jakie spojrzenie niewinne z pod 
podłużnych powiek o długich rzęsach czarnych!

Oh! jiak on kocha tę śliczną dziewczynę!
Wiele razy szedł za nią ostrożnie!
Gdzie ona tak chodzi co dzień?
Dowiedział się, że dawała lekcje muzyki: czy zimą, czy 

latem, w słotę, czy upały, spotykał ją zawsze spokojną, 
smutną.

Często Daniel, siedząc u siebie, przenosił się myślą do 
tej ukochanej dziewczyny, którą jutro znów ujrzy.

Niekiedy szedł do teatru, z nadzieją spotkania tej, która 
panowała nad wszystkiemi myślami jego, lecz zawsze zawód 
go spotykał.

Potem, naraz, nie ujrzał jej więcej.
Napróżno wyczekiwał; nieznajoma gdzieś znikła.
Daniela opanowała czarna melancholia.
Sześć miesięcy tak przeszło potem pewnego dnia space­

rował w Luxemlburgu i ujrzał ją.
Nie była sarna.
Koło niej szedł wolno mały staruszek, w długim okryciu 

brązowym, w wysokim kapeluszu starej mody, z dużym 
ciężkim pakietem pod pachą.

Od czasu do czasu przystawali oboje. Wtedy Daniel pod­
chodził szybko, żeby patrzeć na uwielbiane dziewczę.

Lecz ona zawsze jednakowa, zdawała się nic nie widzieć, 
a twarzyczka jej blada była spokojna i dumna.

Ta duma właśnie zachwycała młodego człowieka.
Kochał tę czystość, spojrzenie skromne, uśmiech słodki. 
Tego dnia nabrał śmiałości, poszedł za nią.
Dzień był piękny, słoneczny, ptaki śpiewały na wysokich 

kasztanach; natura zdawała się święto obchodzić.
Aleje Luksemburga pełne były dzieci, nianiek, studen­

tów, studentek, wszystkich szczęśliwych, że żyją, że używają 
wiosny.

Daniel także był szczęśliwy.
Pośród tej ogólnej radości, w blaskach słońca zachodzą­

cego, nieznajoma posuwała się obojętna, jak gdyby w siebie 
pogrążona.

(Ciąg dalszy nastąpi)



This FREE “Treasury of Polish Christmas Customs 
can be yours in time for Christmas.

Fig. 4

POLISH STAR OR PORCUPINE

SERVING THE BARSZCZ
F.g.2

Fig. 1

Present the coupon below at either of our offices: 
LaSalle at Washington or our convenience location at 

LaSalle and Wacker. Or if you can’t come 
in, just fill out the coupon and mail it 
along with your check for the deposit, 

and we’ll mail you the book. It’s our way 
of saying “Merry Christmas”!

Open a savings account for a minimum of $250 or add 
$250 to an existing account at American National and 
this classic Christmas book is yours FREE! A 
200-page, hard-bound edition filled with tradi­
tional Christmas cheer: holiday recipes, 
Christmas carols, decorations and orna­
ments, a nativity play and much more. A 
great way to celebrate Christmas, (makes a 
nice gift idea, too).
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Fig. 3
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Yet the monarchs will not frighten, 
To Bethlehem hasten,
While the star proclaims the Savior, 
Life and Hope Redeemer!

Three good wise men, malice fearful 
Persecutes the new King, 
Tidings dismal, tidings dreadful, 
Herod is conspiring.

♦Treasured Polish Songs, p. 216.

20. Three Good Wise Men
Mędrcy Świata

English version-Ceclly Kowalewska Helgesen 
Music Art.-Adam Baranowski

Three good wise men, earth-ly monarchs, Whith - er are you search - Ing? 
Medr - cy iwia - ta, mo - nar - cho - wie, Gdzie spietz - nit dę -

a man - ger, with-out a throne, No scep-tre does He
no w ito - bit, nie ma tro - nu, ni ber -tb nit di

what is des-tined, has been long known, By all prophets fore 
pro - ro ■ ctwo Je - go zgo tie w iwie-cie

Will you tell us, Oh great pa-triarchs, Do you seek the In 
Po - wiedz - cięż nam, trzej Kró - lo - wie, Chce - cit wi - dzież Dz

Marclale

fant? 
cm'

dim.

told.

In 
O -

hold,
ieri -y.

Christmas Day Dinner

Christmas Day was formerly spent quietly visiting relatives and friends within the family group. Little 
or no cooking was done on this holy day in the past. Food was reheated or served cold.

Dinner:
HAM BABKA OR PLECIANKA
POLISH SAUSAGE STRUCEL
BIGOS-(HUNTERSSTEW) KRUPNIK (LIQUEUR)
RYE BREAD COFFEE, TEA, MILK

Delicacies and Confections from Wilia Supper.

SUGGESTED CHRISTMAS EVE SUPPERS AND CHRISTMAS DAY DINNER
Affetfam

Pickled herring
Chopped herring
Pickled mushrooms

Soups and Additives
Vegetable stock
Easy barshch
Fish soup
Clear mushroom soup
Ushka
Meatless filling
Eggdrops
Dumplings

Pierogi
Cheese and potato filling
Cheese
Mushrooms
Sauerkraut and mushrooms 
Prunes
Blueberries and cherries

FHk
Boiled northern pike with horseradish sauce 
Baked pike
Trout or pike au gratin
Creamed shrimp with rice
Creamed fish
Fish in aspic
Jellied fish

Sauce
Horseradish

Salad
Herring salad
Sauerkraut, apple, carrot salad

Vegetables
Mushrooms in butter
Creamed mushrooms
Sauerkraut with dried peas
Baked sauerkraut and mushrooms
Red cabbage
Beets in orange sauce 
Harvard beets 
Green beans 
Cauliflower

Desserts
Cottage cheese cake 
Cream cheesecake 
Cheese cake with sour cream topping 
Christmas “Kutia” 
Chopins filled cookie
Dried fruit and prune compote
Mazurek
Nut pudding 
Poppy seed coffee cake 
Naleśniki
Poppy seed filling 
Walnut filling 
Walnut torte 
Polish tea cakes

Liqueur
Hot vodka with honey

* Compiled from "Treasured Polish Recipes for Americans."

TAKE THIS COUPON WITH YOU WHEN YOU DO YOUR CHRISTMAS SHOPPING... OR JUST DROP IT IN THE MAIL.

ADDRESS

Account to be opened in the name or names of:
1’1 -EASE PRINT

ATTACHED IS MY CHECK IN THE AMOUNT OF

$

LaSalle at Washington/LaSalle at Wacker 60690/Phone (312) 661-5000 WE ARE MEMBERS OF THE FEDERAL DEPOSIT INSURANCE CORPORATION.

Joint Account 
or
Individual Account

TO: AMERICAN NATIONAL BANK AND TRUST 
COMPANY

Please forward information for opening a new account. 
I would like to open a:

AMERICAN^ NATIONAL
THE IDEA BANK "

AMERICAN NATIONAL BANK AND TRUST COMPANY OF CHICAGO

2.

AND TRADITIONS

TREASURED
POLISH CHRISTMAS CUSTOMS
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WARUNKI PRENUMERATY
WYSYŁAMY PRZEZ POCZTĘ 

W STANACH ZJEDN. i W KANADZIE
Codzienne i Sobotnie
Rocznie (1 yr.) $26.00
Półrocz. (6 mos.) 15.00 
Kwartał (3 mos.) 8:50 
Miesięcz. (1 mo.) 4.00

Tylko 
Sobotnie Wydanie

Rocznie (1 yr.)' $8.00
Półrocz. (6 mos.) 5.50
Kwartał (3 mos.) 3.25

CODZIENNIE (bez soboty)
W STANACH ZJEDN. i W KANADZIE

Rocznie (1 yr.) $18.00 Kwartał (3 mos.) 6.50
Półrocz. (6 mos.) 11.00 Miesięcz. (1 mo.) 3.00

DO INNYCH KRAJÓW:
Codzienne i Sobotnie
Rocznie (1 yr.) $34.00
Półrocz. (6 mos.) 20.00
Kwartał (3 mos.) 12.00

Tylko 
Sobotnie Wydanie

Rocznie (1 yr.) $10.50
Półrocz. (6 mos.) 7.50
Kwartał (3 mos.) 4.50

W kioskach (News-Stands) — pojedynczy 
Numer Codziennie (Single Daily Capy) . 15c

W kioskach (News-Stands) — pojedynczy 
Numer Sobotni (Single Saturday Capy) . 20c

“Karta Atlantycka”
W kończącym się roku, który miał być 

“Rokiem Europy”, nie nastąpiło nic takiego 
w polityce amerykańskiej, co można by uznać 
jako uzasadnienie proklamowanej przez se­
kretarza stanu Kissingera zasady. Co prawda 
Kissinger uczestniczył w ostatnich naradach 
Sojuszu Atlantyckiego w Brukseli, zabiega­
jąc o unowocześnienie założeń Paktu Atlan­
tyckiego, ale jego zabiegi nie wyjaśniły jak 
dotąd podstawowej sprawy, a mianowicie 
jaka będzie przyszłość NATO i jaka zostanie 
opracowana “Nowa Karta Atlantycka”, o 
której mówił Kissinger już dawno.

Określenie “Rok Europy” wypłynęło pod 
koniec wojny w Wietnamie, gdy Kissinger, 
jako jeszcze tylko doradca Prezydenta dla 
spraw bezpieczeństwa kraju, zapowiedział 
szczególne zainteresowanie się Washingtonu 
problemami sojuszu z Europą Zachodnią. 
Było to jeszcze w 1972 r.

W kwietniu 1973 Kissinger wystąpił z 
sugestią zrewidowania założeń sojuszu wła­
śnie w sensie opracowania “Nowej Karty 
Atlantyckiej”, gdyż przemiany w świecie 
zmuszały do takiej rewizji, oczywiście bez 
naruszania istoty problemu, a więc sojuszni­
czej współpracy między Stanami i Europą 
Zachodnią.

Sojusznicy przyjęli tę koncepcję, jak też 
zanosiło się na wypracowanie “Nowej Karty” 
na okres wizyty prez. Nixona w Europie, 
mającej nastąpić właśnie w tym “Roku 
Europy”. Ale bieg życia przekreślił wszyst­
kie plany.

Przede wszystkim wybuchła “afera Water­
gate", wiążąc Prezydenta tak skomplikowa­
nymi wydarzeniami, że nie było mowy, aby 
mógł on wybrać się z wizytami do europej­
skich sojuszników. Do tego antyprezydencka 
akcja Kongresu poszła zarówno po linii odsu­

nięcia na dalszy czas jego przedłożeń w 
sprawie amerykańsko-sojuszniczej wymiany 
handlowej, jak i po Unii wywierania coraz 
silniejszych nacisków w sprawie zmniejsze­
nia amerykańskich sił zbrojnych w Europie 
Zachodniej.

Te amerykańskie problemy rzuciły poważ­
ny cień na postawę naszych sojuszników, 
wywołując obawy, że Washington nie liczy 
się z nimi i ich interesami, co w dalszym 
następstwie przyniosło podejrzenia, że ame- 
rykańsko-sowieckie odprężenie godzi w 
podstawowe interesy Sojuszu Atlantyckiego.

Wreszcie wybuchł konflikt zbrojny na 
Środkowym Wschodzie. Nasi sojusznicy 
zachowali się wyjątkowo osobliwie, jakby 
przekreślając swoje zobowiązania wobec 
Stanów w krytycznych dla nich dniach, gdy 
zanosiło się na konfrontację z Sowietami. 
Sojusznicy zadbali jedynie o siebie, nie ze­
zwalając (z wyjątkiem Portugalii) na lądo­
wanie amerykańskich samolotów w przelo­
tach do Izraela. A co byłoby, gdyby wybuchł 
konflikt amerykańsko-sowiecki?

Te wszystkie aspekty rozwijającej się 
odmiennie niż w poprzednich latach istnienia 
sojuszu NATO sytuacji politycznej zaciążyły 
wręcz decydująco nad sprawą “Roku Euro­
py”, który nie sprawdził się w poczynaniach, 
mających przynieść scementowanie sojuszu.

Obawy Europejczyków, że dwa supermo­
carstwa urządzają układ polityczny ponad 
głowami swoich sojuszników znalazły pod­
trzymanie w rozwoju wydarzeń. I jest obec­
nie rzeczą rozsądku, aby Washington podjął 
inicjatywy, które były zapowiadane, a nie 
doszły do skutku, dla odnowienia Sojuszu 
Atlantyckiego, oparcia go na nowych założe­
niach, ale bez naruszania jego istoty: jedności 
obozu zachodniego.

Rola Narodów
Na tle konfliktu na Środkowym Wschodzie 

wystąpiła w nowym świetle rola Narodów 
Zjednoczonych. Przyzwyczailiśmy się bo­
wiem widzieć w tej międzynarodowej orga­
nizacji ośrodek rozgadania, forum propa­
gandowe, miejsce gier politycznych, obliczo­
nych na pomijanie interesów świata jako 
całości, a służących jedynie egoizmom 
poszczególnych krajów czy ich bloków.

Tymczasem konflikt arabsko-izraelski oży­
wił UN i dał im nowe możliwości odegra­
nia roli mediacyjnej. Nie powiodło się UN 
poprzednio w sprawie wojny między Indiami 
b Pakistanem, ale powiodło się w osiągnięciu 
zawieszenia broni w konflikcie na Środko­
wym Wschodzie. Pewnie, że dwa supermo­
carstwa, działające zgodnie, przesądziły taki 
obrót rzeczy, ale trzeba powiedzieć, że na 
ogół Narody Zjednoczone wystąpiły aktyw­
nie, uzgadniając utworzenie sił pokojowych 
dla czuwania nad zawieszeniem broni na 
obszarach styku sił zbrojnych Arabów i 
Izraela.

; Istnieją informacje, że i w zbliżającej się 
konferencji pokojowej rola UN będzie znacz­
na, co zostanie podkreślone choćby przez 
fakt, że sekretarz generalny Kurt Waldheim 
ma być przewodniczącym, przynajmniej w

Przemysł
Jak dotąd największą niewygodą spowodo­

waną kryzysem energii jest zamknięcie stacji 
benzynowych w niedzielę, co wyklucza dłuż­
sze podróże. Jeżeli ten stan rzeczy utrzyma 
się do przyszłego lata, Amerykanie będą 
mu sieli zrezygnować z weekendowych wy­
cieczek do jezior lub własnych domów let­
nich, szczególnie znajdujących się daleko od 
miejsca zamieszkania.

Nawet po zakończeniu obecnego kryzysu, 
pisze “Business Week”, “normalne czasy 
będą wyglądały nieco inaczej niż poprzednio, 
ponieważ sieć dystrybucyjna benzyny uległa 
dużym zmianom. W tym roku zamknęło 
swoje podwoje około 10,000 stacji benzyno­
wych. Większość z nich była własnością 
niezależnych przedsiębiorców, przeważnie 
mechaników, którzy mieli umowy z dużymi 
koncernami naftowymi na dostawę benzyny, 
ale b. często w inne produkty zaopatrywali 
się u innych firm. Wiele tych stacji padło 
ofiarą kryzysu energii, ponieważ koncerny 
naftowe wstrzymały dostawę benzyny, tłu­
macząc się koniecznością zaopatrzenia wła­
snych stacji, dzierżawcy których sprzedają

Zjednoczonych
początkowej fazie zabiegów o trwałe rozwią­
zanie konfliktu arabsko-izraelskiego.

Sprawa Środkowego Wschodu wykazała, 
że UN mogą stać się pożytecznym instru­
mentem pokojowym, jeśli tylko bieg wyda­
rzeń zostanie oceniony jednoznacznie przez 
główne mocarstwa. Bo trzeba powiedzieć 
wyraźnie, że pód pozorem równości w Naro­
dach Zjednoczonych główny ton działaniom 
tej organizacji nadają nadal supermocarstwa, 
mające swoich sojuszników i przeciwników, 
których skontrolowanie w ramach UN 
przynosi określone zbiorowe posunięcia.

W Narodach Zjednoczonych kryzys na 
Środkowym Wschodzie wywołał dążenia do 
nadania organizacji bardziej prężnych 
uprawnień dla skutecznego interweniowania 
w sytuacjach, gdy pokój jest zagrożony. 1 
znamienne, że z inicjatywą w tej sprawie 
wystąpiła Rumunia, otrzymując szerokie 
poparcie. To również świadczy, że Narody 
Zjednoczone stoją wobec możliwości odgry­
wania poważniejszej niż dotąd roli w życiu 
międzynarodowym. Jeśli więc nie nastąpią 
jakieś nowe komplikacje w polityce wielkich 
mocarstw, można liczyć się z nowymi akcja­
mi na rzecz wzmocnienia UN jako międzyna­
rodowego instrumentu polityki pokojowej.

Naftowy
wszystkie produkty koncernu — właściciela, 
przynoszące większy dochód niż benzyna.

Koncerny naftowe zamykają także stacje, 
ale tylko na pewnych terenach, co zdaje się 
wskazywać na cichy podział kraju między 
wielkie koncerny. Celem ma być zmniejsze­
nie kosztów operacyjnych, ale społeczeństwo 
obawia się, że każdy koncern naftowy na 
“swoim” terenie będzie miał monopol na 
zaopatrzenie ludności w benzynę i smary. 
Wówczas np. strajk przeciw temu koncerno­
wi pozbawi cały teren benzyny.

Koncerny naftowe zmuszają Kongres i 
rząd do interwencji, do zbadania przyczyn 
cofnięcia dostaw do niezależnych stacji ben­
zynowych i zamykania własnych stacji na 
niektórych terenach. Widzimy jak decydu­
jącą rolę w życiu gospodarczym posiada ropa 
naftowa.

Wobec tego przemysłu naftowego nie 
można zostawić bez nadzoru społecznego, by 
nie wpadł w ręce rekinów, których jedynym 
celem jest szybkie wzbogacenie się bez 
względu na to czyim kosztem.

Umieszczone poniżej opinie innych csasopism 
nie zawsze są zgodne ae stanowiskiem Redakcji.

Buchalteria Prezydenta
THE CHRISTIAN SCIENCE 

MONITOR — Publikując swe 
udokumentowane informacje 
podatkowe i inne wiadomości, 
dotyczące jego pozycji finan­
sowej, prezydent Nixon doko­
nał opóźnionego bardzo, ale 
niemniej pożądanego kroku, 
ujawniając wreszcie pewne 
szczegóły, jakie dawno obie­
cał wyjawić.

Nikt nie był dotąd więk­
szym obrońcą poufności urzę­
du prezydenta jak Nixon. Ale 
podporządkowując się naka­
zom sądowym w sprawie kon­
trowersyjnych taśm i obecnie 
poddając pod publiczne bada­
nia swe finanse, wykazał on, 
jak się zdaje, zrozumienie, że 
poufność taka ma swe granice, 
gdy w grę wschodzi kwestia 
wiarogodności. Sam on zresztą 
stwierdził, że “dokumenty te 
ogłoszono publicznie, ponie­
waż poufność mych prywat­
nych finansów jest daleko 
mniej ważna niż zaufanie na­
rodu amerykańskiego do ucz­
ciwości prezydenta”.

Podkreślając legalność 
swych podatków od dochodu 
— i ich “odciągnięć” — oraz 
transakcji, jakie wyniosły go 
do pozycji milionera, Nixon 
dokonał dalszego pojednaw­
czego kroku, przyznając, że 
mogą być pod tym względem 
różnice poglądów. Oświadczył 
on, że gotów jest podporząd­
kować się opinii łącznej ko­
misji kongresowej od spraw 
podatkowych, mającej orzec, 
czy nie jest on winien wyż­
szych podatków w związku z 
kontrowersyjnymi “darowiz­
nami” swych osobistych doku­
mentów i sprzedaży realności. 
Jego właśni buchalterzy do­

szli bowiem na ten temat do 
różnych poglądów.

Decyzja komisji kongreso­
wej powinna być wystarcza­
jąca dla rozwiązania problemu 
legalności w y k o r z ystanych 
przez prezydenta wielkich 
“potrąceń” od podatków. Po- 
zostaje jednak kwestia poli­
tycznej natury, to jest — do 
jakiego stopnia, społeczeństwo 
odniesie się z sympatią — bez 
względu na subtelności legal­
nej natury — do faktu, że 
Nixon zapłacił tytułem podat­
ków w roku 1970 tylko $792.81, 
a w roku następnym $878.03, a 
więc grubsza biorąc tyle, ile 
rodziny zarabiające od 7500 
do 8500 dolarów rocznie. A 
sam on otrzymuje rocznie 200 
tysięcy dolarów plus “dodatek 
na wydatki” w wysokości 50 
tysięcy.

Nasuwają się inne wątpli­
wości na temat nabytych 
przez niego terenów i wyda­
nych na ich “rozwój” pienię­
dzy publicznych.

Sugerują one potrzebę do­
datkowych wyjaśnień i do­
kładnej analizy ogłoszonego 
już sprawozdania finansowe­
go.

Jeżeli jednak buchalteryjna 
wersja finansów Nixona prze­
trzyma tę próbę sprawdzania, 
nauswa się pytanie, dlaczego 
właściwie nie dokonał on tego 
kroku wcześniej zamiast prze­
dłużać okres wątpliwości spo­
łeczeństwa na temat jego 
transakcji. Należy mieć na­
dzieję, że szybciej wyjaśni on 
wszelkie fakty dotyczące 
wszystkich innych problemów 
obciążających jego admini­
strację i jego osobiście.

Nie Możemy Milczeć I
TYGODNIK POLSKI Au­

stralia)—Nie możemy milczeć 
w wolnym kraju Australii, 
gdy Kościół w Polsce z nara­
żeniem na prześladowania wo­
ła o sprzeciw Narodu, gdy re­
żym chce odebrać możność 
wpływu na wychowanie dzie­
ci i młodzieży przez przedłu­
żenie przymusowego przeby­
wania w ateistycznej szkole do 
kilkunastu godzin dziennie — 
gwałcąc naturalne prawa ka­
tolickich rodziców, nawet 
wbrew konstytucji PRL i pa­
ryskiej deklaracji o wychowa­
niu.

Nie możemy milczeć, gdy 
Kościół w Polsce w bohater­
skiej postawie wobec obcej 
przemocy woła: “Szkoła jest 
narodowa i należy do Narodu, 
do rodziny i społeczeństwa, a 
nie do takiej czy innej partii, 
sekty czy ugrupowania, zaj­
mującego się niechwalebnym, 
a nawet wrogim i szkodliwym 
dla Narodu i państwa zaję­
ciem — wyrywania wiary z 
serc dzieci i młodzieży”.

Nie możemy milczeć tu, w 
Australii, gdy agenci reżymo­
wi korzystając z wolności w 
tym kraju, używają terenu 
Kościoła katolickiego, prześla­
dowanego w Polsce, na rozsie­
wanie wrogiej propagandy 
pod płaszczykiem miłości ka­
tolickiej, dla rozbijania oporu 
przeciw obcej przemocy wśród 
emigracji polskiej.

Nie możemy milczeć, gdy 
pod pozorem propagowania 
kultury polskiej na tutejszym 
terenine wprowadza się bez­
pośrednie wpływy placówek 
reżymu na społeczeństwo pol­
skie.

Nie możemy milczeć, gdy 
ludzie z tutejszego terenu, po 
powrocie z Polski i po przy­
jęciach u krewnych czy blis­
kich znajomych stojących wy­
soko w hierarchii reżymowej, 
podają fałszywe obrazy sto­
sunków w Polsce, zamiast 
prawdziwego obrazu osiągnięć 
Narodu wbrew obcej przemo­
cy. Kościoły są pełne wier­
nych w Polsce, nie dzięki 
ateistycznemu reżymowi, ale 
dzięki odporności Narodu, któ­
ry przetrwał czasy carskie i 
hitlerowskie i na pewno prze­
trwa czasy obecnej przemocy.

Nie możemy milczeć, gdy 
samolubne jednostki, korzy­
stając z ospałości innych w 
życiu organizacyjnym, wpro­
wadzają , anarchię odrzucając 
statuty własnych organizacji i 
uchwały przyjęte przez zorga­
nizowane społeczeństwo pol­
skiej emigracji w Australii i 
na świecie, dając przez to 
możność opanowania organi­
zacji przez elementy współ­
pracujące z wrogiem Narodu 
Polskiego.

Nie możemy milczeć, gdy 
ludzie, którzy przeszli przez

Sybir i obozy koncentracyjne 
’ znający doskonale metody 
postępowania wrogów Narodu 
Polskiego, boją się mówić 
prawdy tutaj, w wolnym 
świecie, i milczą, by na wszel­
ki wypadek chronić swą skórę 
na przyszłość.

Nie możemy milczeć, gdy 
pod pozorem zwalczania par­
tyjności politycznej podważa 
się podstawy ruchu niepodle­
głościowego wśród emigracji, 
by go unieszkodliwić w walce 
z reżymem i przemocą sowiec­
ką.

Nie możemy i nie będziemy 
milczeć, dopóki Polska nie od­
zyska wolności i nie wyrazi 
swej woli w wolnych wybo­
rach całego Narodu Polskiego.

Inż. E. HARDY 
Prezes Rady Naczelnej

O Zabezpieczenie 
Dokumentów

THE CHRISTIAN SCIENCE 
MONITOR — W toku inten­
sywnych rozmów, jakie pro­
wadzi w ciągu bieżącego ty­
godnia prezydent Nixon z 
członkami kongresu, na po­
rządku dziennym znaleźć się 
powinna sprawa lepszego niż 
dotąd zabezpieczenia pouf­
nych taśm i innych dokumen­
tów, dotyczących sprawy 
Watergate. Po poprzednich 
zapewnieniach Nixona, że 
wszystkie kontrowersyjne i 
niefortunne taśmy są absolut­
nie zabezpieczone, nastąpiły 
ze strony Białego Domu 
oświadczenia, sugerujące ra­
czej dziwnie niedbałe trakto­
wanie tych materiałów, okre­
ślanych jako wysoce poufne.

Jak wynika z przeprowa­
dzonych przez sędziego Johna 
Sirica przesłuchań, różne taś­
my dostawały się w ręce róż­
nych ludzi w różnych okre­
sach czasu. Brak jest nato­
miast wyraźnego rejestrowa­
nia tego “ruchu” w księdze 
protokolarnej. W rezultacie 
wartość wyjawionych ewen­
tualnie taśm ulegnie podwa­
żeniu jako dowód prawny.

Tego rodzaju wątpliwości 
należy rozproszyć w obecnej 
sytuacji, gdy Biały Dom 
zgłosił gotowość — w ponie- 
dzi a ł k o w y m oświadczeniu 
prezydenta do dobrowolnego 
przekazania doda t k o w y c h 
poufnych materiałów, któ­
rych wydania nie domagał 
się dotąd sąd. Nixon jest wi­
docznie skłonny do częścio­
wego zrezygnowania z “pouf­
ności” na rzecz “wiarogodno­
ści”. Ale w takim wypadku 
szczególnie konieczny jest 
wiarogodny dowód odpowie­
dzialnego traktowania pouf­
nych dokumenów przez Biały 
Dom.

Aleksander Klugman

Spadochroniarze Polscy 
w Siłach Zbrojnych ONZ
Tel Aviv — Mimo usilnych 

starań przedstawiciela Polski 
w ONZ u sekretarza tej or­
ganizacji, dr Kurta Waldhei- 
ma, oraz nacisku, wywierane­
go przez pułkownika Jerze­
go Jarosza, dowódcy polskiej 
jednostki, wchodzącej w 
skład Sił Zbrojnych ONZ — 
fiński generał Sitlasvuo, któ­
ry stoi na czele tych sił zbroj­
nych (UNEF), zadecydował, 
że jednostka polska rozloko­
wana zostanie w rejonie Kai­
ru. Nie pomogły wysiłki 
przedstawicieli reżimu war­
szawskiego, którzy zaintere­
sowani byli, aby żołnierze 
polscy znaleźli się jak najbli­
żej frontu. Zgodnie z otrzy­
manym rozkazem otrzymali 
oni dwa budynki dawnych 
koszar artylerii egipskiej w 
Abu Ziir, gdzie się zainstalo­
wali.

Polska wysłała na Bliski 
Wschód jednostkę składającą 
się z 800 żołnierzy. Nastąpiło 
to zgodnie z prośbą dra 
Waldheima, który — po po­
rozumieniu osiągniętym w tej 
sprawie przez USA i ZSSR
— zwrócił się do p.o. stąłego 
przedstawiciela Polski w 
ONZ, Antoniego Czarkow­
skiego, przekazując mu proś­
bę skierowaną do rządu Pol­
ski o udział polskich żołnie­
rzy w Siłach Zbrojnych ONZ.

Niezmiernie ciekawy jest 
sposób, w jaki rząd warszaw­
ski potraktował prośbę sekre­
tarza ONZ. W dniu 4 listopa­
da br. “Trybuna Ludu” i in­
ne komunistyczne dzienniki 
w Polsce zamieściły wiado­
mość o prośbie Waldheima, a 
obok tego — “decyzję Biura 
Politycznego Komitetu Cen­
tralnego PZPR i rządu PRL 
o skierowaniu jednostki woj­
ska polskiego do sił pokojo­
wych ONZ na Bliskim Wscho­
dzie”. (Tak właśnie pisały 
gazety polskie — “Biuro Po­
lityczne” dużymi literami, a 
“rząd Polski” małą literą; ta­
ka jest hierarchia i znaczenie 
tych instytucji w dzisiejszej 
Polsce). Rzecz jednak w tym, 
że dr Waldheim wcale nie 
zwracał się do politbiura par­
tii komunistycznej, ale do 
rządu warszawskiego. Jed­
nakże gospodarzem wojska 
nie jest rząd, ale partia. I 
dlatego decyzję podjęła par­
tia, a rząd ją tylko — jako 
drugi — firmuje.

Z okazji wysłania jednost­
ki komunistycznego wojska 
na Bliski Wschód prasa ko­
munistyczna rozpętała nieby­
wałą kampanię, która ma po­
noć wykazać, jak to wzrósł 
autorytet Polski na arenie 
międzynarodowej, czego do­
wodem ma być prośba Wald­
heima. Ukryto, oczywiście, 
przed czytelnikiem to, że 
kandydatura Polski wypłynę­
ła jako kompromis, w chwili 
gdy USA sprzeciwiły się sta­
nowczo udziałowi jednostek 
sowieckich i amerykańskich 
w Siłach Zbrojnych ONZ. W 
tej sytuacji wypłynęła kan­
dydatura Kanady — członka 
Paiktu Północnoiatlantydkiego
— oraz Polski, która należy 
do Paktu Warszawskiego. 
Aby jednak ograniczyć rolę 
obu tych państw w Specjal­
nych Siłach ONZ, Waldheim 
prosił oba rządy, aby wysłały 
jednostki wojsk pomocnic­
zych, łączności i transportu.

Kanada zastosowała się do 
prośby sekretarza ONZ i rze­
czywiście wysłała batalion 
wojsk pomocniczych. Nato­
miast komunistyczny rząd 
Polski — a właściwie nie tyle 
rząd, ile biuro polityczne par­
tii — postanowiły zignorować 
wyraźną prośbę, aby jednost­
ka miała charakter pomocni­
czy. I tu nastąpiło coś, co 
wywołało ośłupienie w ko­
łach ONZ i zdaje się, z góry 
przekreśliło możliwość ode­
grania przez polską jednostkę 
jakiejkolwiek roli na Bliskim 
Wschodzie.

Usiłując przechytrzyć se­
kretarza ONZ, Polska wysła­
ła na Bliski Wschód zamiast 
łącznościowców i kierowców
— spadochroniarzy i do tego 
jeszcze z dywizji specjalnie 
szkolonej do “działań dywer­
syjnych na tyłach wroga”. 
800 żołnierzy — którzy wyje­
chali w kilku grupach — wy­
brano spośród składu VI Po­
morskiej Dywizji Powietrz- 
no-Desantowej, która nosi 
imię niemieckiego działacza 
komunistycznego, Ernesta 
Thelmanna. Dlaczego właśnie 
tej dywizji?

Otóż od ponad dwóch lat 
co najmniej dwie dywizje 
wojsk państw Paktu Warsza­
wskiego przechodzą specjalne 
szkolenie w celu przygotowa­
nia ich do walki w warun­
kach pustynnych. Jedną jest 
wspomniana Dywizja Pomor­
ska, drugą natomiast —

wschodnioniemiecka dywizja 
spadochroniarzy, stacjonują­
ca w Dreźnie. Ponieważ 
wzdłuż granic Polski nie ma
— jak wiadomo — terenów 
pustynnych, w kołach wy­
wiadu zachodnioniemieckiego 
od dłuższego czasu wiadomo 
było, iż owe wspominane 
dwie dywizje szkolone były
— na rozkaz Moskwy — aby 
użyć je w razie potrzeby do 
walk na Bliskim Wschodzie. 
Gdyby więc Rosjanie zdecy­
dowali się kiedyś na bezpo­
średnią interwencję wojsko­
wą na Bliskim Wschodzie, 
uczyniliby to przy pomocy... 
żołnierzy polskich i wschod- 
nioniemieckich.

Dlatego też jeszcze przed 
ponad rokiem żołnierze obu 
tych dywizji otrzymali mun­
dury tropikalne oraz szcze­
pienia przeciwko różnym cho­
robom tropikalnym.

Jednocześnie ze szkoleniem 
wojskowym żołnierze i ofice­
rowie VI Pomorskiej Dywizji 
Powietrzno-Desantowej pod­
dani zostali intensywnej pro­
pagandzie, która miała ich 
przygotować “duchowo” do 
walki przeciwko wojsku 
izraelskiemu. Podobne “pranie 
mózgów” przeszli żołnierze 
dy w i z j i wschodnioniemiec- 
kiej — przy czym tam odby­
ło się to “fachowo”, ponieważ 
“wyszkolenie antysemickie” 
prowadzili dawni oficerowie 
SS, od których roi się w dzi­
siejszej armii wschodnionie- 
mieckiej.

Bardzo często odbywały się 
wspólne ćwiczenia i co pół 
roku — także wspólne-ma- 
newry obu dywizji. Podcząs 
przyjęć i zabaw wznoszono 
toasty za “rozgromienie par­
szywych Żydów”...

Grupa oficerów wschodnio- 
niemieckiej dywizji przeby­
wała w Sudanie na zaprosze­
nie rządu tego kraju, aby za­
poznać się z możliwością 
“niesienia pomocy” wojsku 
sudańskiemu w opanowaniu 
nowoczesnego sprzętu woj­
skowego. Okazało się jednak, 
że oprócz tego zadania nie­
mieccy oficerowie — na pole­
cenie Moskwy — zaczęli zaj­
mować się także polityką i 
pomogli inicjatorom nieuda­
nego spisku komunistycznego 
w Sudanie. Po zdławieniu te­
go spisku i straceniu jego kie­
rowników władca Sudanu, 
generał N u m e i r i, polecił 
Niemcom jak najszybciej 
spakować manatki i wynieść 
się z jego kraju...

VI Pomorska Dywizja Po- 
wietrzno-Desantowa nie była 
dotychczas wplątana w po­
dobne awantury polityczno- 
wojenne. Ostatnie lata wy­
korzystywała ona na inten­
sywne szkolenia wojskowe 
i polityczne. Zwraca uwagę 
niezwykle duża liczba tzw. 
“oficerów politycznych”, czy­
li komisarzy mających za za­
danie uczynienie z żołnierzy 
bezwolnych wykonawców ko­
munistycznych knowań. O ile 
w każdej innej dywizji sto­
sunek oficerów liniowych do 
oficerów politycznych wvno- 
si 3:1 (czyli co czwarty oficer 
jest komisarzem komuni­
stycznym), o tyle w tej dy­
wizji stosunek ten wvnosi 
1:1 czyli co drugi oficer jest 
takim komisarzem. Przyczy­
ny tego są bardzo proste — 
dywizja ta przeznaczona jest 
do działania na terenie “wro­
gim”, czyli niekomunistycz­
nym, i dlatego żołnierze mu­
szą być odpowiednio uodpor- 
n i e n i na “demoralizujący 
wpływ kapitalizmu”...

Prasa polska w kraju, do­
nosząc o wyjeździe żołnierzy 
tej dywizji na Bliski Wschód, 
podkreślała wielokrotnie, że 
zadaniem dywizji jest “walka 
na tyłach wroga”. Powstaje 
pytanie — po co żołnierze 
tych wysłano na Bliski 
Wschód? Kto jest tam “wro­
giem” Polski? Na czyich ty­
łach mają oni walczyć? W 
amerykańskich kołach poli­
tycznych, podobnie jak w 
kuluarach Organizacji Naro­
dów Zjednoczonych, wyrażo­
no zdziwienie z powodu wy­
słania przez Polskę — za­
miast łącznościowców i kie­
rowców specjalistów od dy­
wersji na tyłach wroga. Czyż­
by Warszawa — znów na 
polecenie Moskwy — miała 
zamiar zająć się organizowa­
niem ruchu partyzanckiego 
na terenach arabskich zaję­
tych przez Izrael? Nie wyda- 
je się to realne, ponieważ 
spośród 800 wysłanych żoł­
nierzy i oficerów ani jeden 
nie zna arabskiego, tylko 36 
zna angielski, ale za to nie­
mal wszyscy znają doskona­
le. . . język rosyjski. Chvba oo 
to, aby rozumieli rozkazy — 
w razie potrzeby — “w orvgi-

(Ciąg dalszy na str. 5-ej)



Artists’ impression of interior for the new 
O’Hare Sports Arena.

Classic Bowling Tourney 
At Marina City Bowl

Barney Hochstadter’s 34th 
annual Six-Game Classic — 
for bowlers with averages 
under 186 — will open a 22 
weekend run Jan. 12 in Spen­
cer’s Marina City Bowl, 300 
North State St., here in Chi­
cago.

Based on an estimated en­
try of at least 3,000 bowlers, 
the rich Classic will offer a 
first prize of $10,000; $5,000 
for second, and $2,500 for 
third place.

For the second straight 
year, ABC Hall of Famer 
Paul Krumske’s, one of Chi­
cago’s greatest bowlers, will 
direct the tournament. He as­
sumed the post early last 
January after the late John 
Rudak, then secretary, had 
completed the Classic’s pre­
liminary work of enrolling 
the bowlers.

Women are also invited to 
compete in the six-game test 
across 12 lanes. Last season, 
bowlers from more than 15 
states were enrolled. Rick 
Jarvis of Montgomery, Ill. 
(near Aurora, Ill.) won last 
year’s top prize of $10,000 
with 1,253.

Prizes of $100 each will be 
paid for various high game 
and high series efforts, while 
the winners in the men’s

159-and-under average, and 
160 - 175 average divisions 
will receive $400 and $500 
respectively. In the women’s 
division, first place in the 
159-and-under average de­
partment will pay $300, while 
the winner of the 160-175 di­
vision will receive $400.

Reservations are now being 
taken for choice dates and 
squad times, which will be 
at 1, 3:30 and 6:30 p.m. each 
of the Saturdays and Sun­
days during the tournament 
run. Entries will close Jan. 
11.

Bowlers are asked to phone 
Director Krumske Mondays 
thru Friday from 10 a.m. to 
6 p.m. for entry forms and to 
make reservations. They may 
also write him, c/o Spencer’s 
Marina City Bowl, 300 N. 
State St., Chicago, Ill., 60610.

Classic dates are: January,
12- 13; 19-20, and 26-27. Febru­
ary, 2-3, 9-10, 16-17, and 23- 
24. March, 2-3, 9-10, 16-17, 
23-24, and 30-31. April, 6-7,
13- 14, 20-21, and 27-28. May, 
4-5, 12-13, 18-19, and 25-26. 
June, 1-2, and 8-9.

Phone Krumske at (312) 
527-0747 Mondays thru Fri­
day between 10 a.m. and 6 
p.m.

Thillens Baseball Stadium
Accepts Reservations For 74

Thillens Baseball Stadium, 
Devon and Kedzie Aves. in 
Chicago, is now accepting 
tentative reservations for 
their 1974 season. Non-profit 
organizations are invited to 
use the 2000 seat facility free 
of charge for fun or fund 
raising.

Adamowski Elected 
To Hall Of Fame
Late ABC director Judge 

Stephen Adamowski was 
elected to the Illinois Bowl­
ing association Hall of Fame 
along with Harry Lippe, Joe 
Traubenik and the late Le- 
Roy Davis at the recent Illi­
nois state jamboree held in 
Springfield. Adamowski and 
Davis were inducted into the 
meritorious service category 
while Lippe and Traubenik 
were inducted for their bowl­
ing achievements.

Adamowski, who died in an 
automobile accident in 1948, 
was appointed an ABC direc­
tor in 1945 and subsequently 
elevated to a vice presidential 
position in 1947. He served on 
the Legal and Legislative 
committee. Adamowski also 
was active in the state and 
local associations, serving as 
president of the Illinois and 
Chicago B.A.s.

Adamowski’s son, Gilbert, 
served as ABC president for 
the 1968-69 season.

232 Locations 
For Fun Skating 

In Chicago
The Chicago Park District 

will provide 232 locations for 
general ice skating during 
the 1973-74 season, with an 
additional 106 sites to be de­
voted exclusively to hockey.

Edmund L. Kelly,-general 
superintendent of the dis­
trict, said that warming 
shelters will be provided at 
24 of the sites, with mobile 
units stationed at eight other 
locations, and that these fa­
cilities will be attended by 
nark district personnel from 
2 p.m. until 10 p.m. on week­
days, and from 10 a.m. until 
6 p.m. on Saturdays and Sun­
days.

Skating will also be per­
mitted on park lagoons, as 
Soon as they, are sufficiently 
frozen to be considered safe 
fo rthe season. The park dis­
trict will maintain ongoing 
sdrVeillance'of ice conditions 
on the lagoons, with appro- 
nriate ’ warnings posted in 
English and Spanish.

2 baseball diamonds, light­
ing for night use, and a pub­
lic address system, make the 
34 year old landmark an ideal 
setting for boys’ baseball 
leagues, schools, Church and 
civic groups.

“Last year the place was 
jumping,” reports Mel Thil­
lens Junior, stadium mana­
ger. “By the time our season 
started in Mid - May, you 
couldn’t find an open date in 
August, and this isn’t just 
one game a day, we’re talking 
about 3 or 4 games a day dur­
ing the week, and as many 
as 16 games a day on Satur­
days and Sundays. We sched­
ule more games at our park 
in one season, than Wrigley 
Field has in 10 years.”

As of December 1st, 86 
dates have already been se­
lected from their 122 day 
season. If your group is in­
terested in the free use of 
Thillens Stadium, call 743- 
5140.

5 Zabitych 
w Walkach Band

Flint, Mich. (UPI) — Pod­
czas strzelaniny między dwo­
ma rywalizującymi klubami 
motocyklowymi, pięciu zosta­
ło zabitych a troje krytycznie 
postrzelonych. Do walki do­
szło w niedzielę nad ranem po 
zabawie wydanej przez jedną 
z rywalizujących grup. Poli­
cja aresztowała ośmiu osob­
ników, jako podejrzanych o 
udział w strzelaninie.

Sulejowskie “Morze”
Od 100 lat Łódź cierpi na 

niedobór wody. 65,000 miesz­
kańców zaopatruje się w wo­
dę w ulicznych studniach, a 
do 300 punktów wodę dowożą 
beczkowozy. To się wkrótce 
skończy dzięki rzece Pilicy.

Zapora na Pilicy utworzy 
duży zbiornik, skąd z okolicy 
Sulejowa woda krytym ruro­
ciągiem popłynie do Łodzi.

Tereny zalewu — to piasz­
czysty grunt, łatwo przesą- 
czalny dla wody. By nie dopu­
ścić do jej wsiąkania w pia­
sek, dno na przestrzeni 92 
hektarów wyłoży się grubą fo­
lią plastykową i przysypie ją 
grubą warstwą piasku. Z cza­
sem naniesiony muł sam wy­
tworzy dostatecznie sżćźelną 
warstwę "ha dnie.-,,, ,

Wóda będzie “uzdatniana” 
przy pomocy zakupionych we 
Francji ozonate rów. Koszt te­
go wodociągu wyniesie ponad 
2.5 miliarda zł.

Kronika z Bridgeport!!

Izrael za-

urządzila im miłe przyjęcie, ży­
cząc pp. Perlińskim doczekania się 
100 lat przy dobrym zdrowiu.

Pan Józef Perliński, jubilat, jest 
długoletnim delegatem do Gminy 
80 i Biblioteki.

OSTATECZNA 
WYPRZEDAŻ 

PERUK

Zapisujcie Dziatwę Waszq Do 
Wydziału Małoletnich Z. N. P

DZIAŁ 
KOBIET

Ważne Dla Delegatów Gm. 80 ZNP

Zarząd Gminy 80 ZNP przypo­
mina Delegacji Gm. 80, iż w gru­
dniu posiedzenia nie będzie. Na­
stępne posiedzenie Gm. 80 i za­
razem wyborcze odbędzie się w 
ostatni piątek stycznia z powodu 
świąt Bożego Narodzenia i Nowe­
go Roku. Styczeń jest miesiącem 
wyborczym nowych urzędników 
na rok 1974. Delegaci i delegatki 
są proszeni o liczne przybycie. 
Grupy obowiązane są doręczyć 
listę swoich delegatów na stycz­
niowym posiedzeniu i opłacić po­
datek roczny po 5c od soby jako 
opłaty członkowskiej.

Grupa 1104 Wybrała Nowy Zarząd

Na posiedzeniu Tow. Zwycię­
stwo pod Grunwaldem Gr. 1104 
ZNP odbytym 16 grudnia wybrano 
nowy zarząd na rok 1974 jak na­
stępuje; Jan Bandur, prezes; Józef 
Wiencek, wiceprezes; Jan Piątkie- 
wicz, sekr. prot.; Michał Oleszko­
wicz, sekr. fin. i kasjer. Do Bi­
blioteki wybrano delegatem Jana 
Piątkiewicza.

Komitet 
podaj e do 
członkom 
Gminy 80,
żego Narodzenia i noworocznych, 
lekcje zostały odwołane. Następna 
lekcja odbędzie się po świętach, 
w czwartek, 4 stycznia. Komitet tą 
drogą składa życzenia rodzinom i 
młodzieży wszystkiego najlepsze­
go w roku 1974, a młodzieży aby 
lepiej uczęszczała na lekcje i dużo 
skorzystała.

Samuel Kim Co. Ltd.
16 W. 46th Street

NEW YORK, N.Y. 10036 
489-8815 (16) Pokój 802

Z Przyjęcia 100 Procentowej 
Rodziny Związkowej

Miło i wesoło było w domu pp. 
Perlińskich, których syn Włady­
sław Perliński urządził wspaniałe 
przyjęcie z okazji 80ej rocznicy 
urodzin tatusia, Józefa Perlińskie- 
go, znanego Związkowca, członka 
Gr. 280 Tow. Białego Orła Piastów. 
Zaś pani Ewa Perlińska ukończyła 
72 lata ligo grudnia. Z tej okazji 
rodzina stuprocentowa związkowa Przedroczne Zebranie

Gminy 2534 ZNP

Bardzo ważne wyborcze i przed­
roczne posiedzenie Tow. Bridge­
port Grupa 2534 ZNP odbędzie 
się dzisiaj, w środę, 19 grudnia, 
w sali im. A. Mickiewicza, 3312 
S. Mrgan ul., o godz. 7:30 wieczo­
rem. Ważne sprawy będą oma­
wiane oraz nastąpi wybór nowych 
urzędników na rok 1974, nadto 
wybór delegacji do Gm. 80 i Bi­
blioteki. Zarząd prosi o liczne 
przybycie na posiedzenie.

Sylwester 
w St. Peter’s Soc. Club

Klub Społeczny im. św. Piotra, 
220 W. Miadison ul., urządza szam­
pańską zabawę Sylwestrową w 
lokalu Klubu, od 9:30 wiecz. do 
3-ej rano. Opłata $7.50 wraz z 
szampanem, bufetem, dancingiem 
i usługami. Rezerwacja nie jest 
konieczna, ale mile widziana na 
tel. 332-9819. Goście będą mile 
przyjęci. Klub skupia osoby wy­
znania katol. w wieku od 26 do 
55 lat i urządza w każdą sobotę 
dancing o 9:30 wiecz. — Ed Hecer 
— przew. Klubu.

na meteory.
W przekonaniu laika kome­

ta to “gwiazda: z ogonem”. 
Komety oczywiście nie są 
gwiazdami, a ogon, ożyli war­
kocz też nie jest nieodłącz­
nym atrybutem komety. War­
kocze posiadają tylko jaśniej­
sze komety, i to jedynie wte­
dy, gdy znajdują się w pobli­
żu Słońca.

Warkocz tworzy gaz wydo­
bywający się z głowy komety 
piod wpływem ciśnienia pro­
mieniowania Słońca: prawdo- 
pcccbnie dużą rolę odgrywa 
tu też korpuskularnc promie­
niowanie Słońca (wiatr sło­
neczny). Z tych powodów 
warkocz zawsze ust-awia się 
w kierunku “od Słońca”. Gę- 
-teść gazu stanowiącego war­
kocz jest niezwykle mała, 
znacznie mniejsza od próżni 
osiąganych obecnie w ziem­
skich laboratoriach. Z obli­
czeń toru komety Halleya wy­
nika, że w 1910 roku jej war­
kocz “zawadził” o Ziemię; nie 
zaobserwowano żadnych skut­
ków tego “zderzenia” (np. w 
składzie chemicznym atmosfe­
ry ziemskiej).

O składzie chemicznym ko­
met dowiadujemy się z bada­
nia ich widm spektralnych. 
Według teorii F. L. Whipple’a, 
jądro komety, gdy znajduje 
się ona z dala od Słońca two­
rzą woda, amoniak, metan w 
stanie stałym. W ten “lód” są 
wtopione kawałki materii me­
teorytowej. W pobliżu Słońca 
lód topnieje i paruje. Tworzy 
się warkocz.

str. 4-ej 
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THE VELVET COACHMAN
6250 W. 63rd St. 

New Year’s Eve 
Party $35.00 Couple 

DINE AND DANCE
DINNERS:

■ Prime Rib, Surf & Turf, Strip Steak, 
Lobster, and All Drinks Included. 

PLUS PARTY FAVORS 
9 P.M. TO CLOSING 

PLEASE, MAKE YOUR 
RESERVATIONS EARLY 

586-7600

1 
*/2
2

*/2
. 2

W przesianej z solą mące zrobić dołek i dać doń ubite 
jajko z wodą, wyrobić na równą masę i dodać utłuczone 
ziemniaki. Wygniatać ciasto tak długo aż będzie elastyczne. 
Przykryć miską na stolnicy i niech tak poleży z 10 minut. 
Potem wywałkować ciasto jak najcieniej, wykrawać 2-calowe 
kwadraciki, nakładać po pół łyżeczki farszu grzybowego 
przygotowanego z suszonych albo świeżych ugotowanych 
grzybków drobno posiekanych i lekko przysmażonych z po­
siekaną drobno cebulą. Gotować na wrzącej wodzie.

ZUPA RYBNA
Kupując rybę na wigilię należy poprosić o głowę rybią, 

których zawsze jest dużo w sklepie z rybami.
Wygotować smak z najróżniejszych jarzyn, jakie się ma 

pod ręką, a już najwięcej cebuli, wrzucić ryby i głowy i go­
tować wraz z jarzynami przez pół godziny. Przecedzić, zago­
tować i zalać jedną filiżanką kwaśnej śmietany, posolić do 
smaku, w końcu dodać dobrze rozbite jedno żółtko z jaja dla 
dodania koloru. Zielonym koperkiem posypać na wierzchu.

KLUSKI Z MAKIEM
Funt maku sparzyć wrzącą wodą i pozostawić we wo­

dzie dwanaście godzin. Później odcedzić, przepuścić dwa razy 
przez maszynkę, lub też utrzeć ze szklanką cukru, szklanką 
słodkiej śmietanki, kilka utłuczonych gorzkich migdałów i 
ułożyć na salaterce. Ugotować kluski w lekko osolonej wo­
dzie, odcedzić, przelać wodą i wymieszać z masą makową. 
Zamiast cukru można zaprawić mak miodem.

SAŁATKA ŚLEDZIOWA
Ugotować dwa duże ziemniaki w łupinach, obrać dopóki 

ciepłe, ostudzone pokrajać w kostkę. Oczyścić dwa wymo­
czone śledzie, zdjąć skórę i odrzucić ości, mięso pokrajać 
drobno. Dwa jabłka i jeden duży kwaszony ogórek obrać i 
pokrajać w drobną kostkę. Wszystko wymieszać. Rozetrzeć 
kilka łyżek octu, 2 łyżki oleju, 1 łyżkę musztardy, wymie­
szać z sałatką, przybrać ją na wierzchu jajkiem na twardo, 
pokrajanym w podłużne cząstki.

SZCZUPAK Z JAJAMI
Oczyszczonego nasolonego szczupaka (pike) pokrajać 

na porcje i włożyć do gotowego już, nieprzecedzonego wy­
waru z włoszczyzny, korzeni i cebuli. Kładąc rybę odsunąć 
cedzakową łyżką jarzyny, tak aby ryba była pokryta płynem. 
Gotować na małym ogniu przez 40 minut pod pokrywką. Na­
stępnie odstawić, pozostawiając rybę przez pół godziny w 
wywarze. Na patelni zrumienić łyżkę masła i wsypać na nią 
usiekane ugotowane na twardo dwa jajka, wymieszać, lekko 
podgrzać i posypać nimi szczupaka wyłożonego na półmisek i 
przybranego jarzynami z wywaru. Oddzielnie podać łazanki 
lub tartę ziemniaki.

RYBA W GALARECIE
Rybę oczyścić i posolić na trzy godziny przed gotowaniem. 

Ugotować mocny wywar z włoszczyzny z korzeniami i ce- 
culą, przecedzić go. Pokrajaną na porcje rybę ułożyć w 
rondlu, zalać przecedzonym smakiem, zagotować, potem go­
tować na słabym ogniu tak, by płyn tylko “mrugał”, przez 40 
minut pod pokrywą.

W foremce lub głębszej salaterce ułożyć na dnie jarzyny 
pokrajane w plasterki i jajko na twardo, na tym ułożyć rybę 
z której wyjęto duże ości. Następnie zalać rosołem z ryby z 
rozpuszczoną w nim żelatyną. Na szklankę rosołu bierze się 
jedną paczkę zwykłej żelatyny, którą należy przedtem na­
moczyć w zimnej wodzie, a gdy zmięknie rozpuścić we wrzą­
cym rosole. Wykładając galaretkę na półmisek, formę zanu­
rzyć na parę sekund do wrzącej wody.

KAPUSTA Z GRZYBAMI
Opłukać i namoczyć na noc kilka suszonych grzybów, 

nazajutrz ugotować je w tej samej wodzie. Ugotować jeden 
funt kwaszonej kapusty, dolewając zamiast wody wywar z 
grzybów, włożyć również grzyby pokrajane w cienkie pa- 
seczki. Gdy kapusta będzie miękka, zaprawić ją zasmażką z 
łyżki tłuszczu, przesmażonego z usiekaną cebulą i wymiesza­
nego z łyżką mąki, dusić jeszcze przez pół godziny.

Spadochroniarze 
Polscy w Siłach 
Zbrojnych ONZ
(dokończenie ze 

nale”, bez potrzeby 
nia ich na polski.

W każdym razie
powiedział już, że nie wpuści 
na kontrolowane przez siebie 
terytorium żołnierzy jedno­
stek ONZ pochodzących z 
państw, które nie utrzymują 
stosunków dyplomatycznych 
z Izraelem.

A więc żołnierze polscy po­
zostaną po egipskiej stronie 
linii. I — na podstawie decy­
zji sekretarza ONZ — nawet 
nie na linii frontu, ale daleko 
od niej, pod Kairem.

Jak donioska prasa krajo­
wa, żołnierzom towarzyszy 
niezwykle liczna ekipa dzien- 
n i k a r z y — przedstawicieli 
Polskiej Agencji Prasowej, 
dziennika “Żołnierz Wolno­
ści”, “Życia Warszawy”, ra­
dia, telewizji i kroniki filmo­
wej. Chodzi więc o szerokie 
rozreklamowanie w k r aju 
działalności i “sukcesów” 
polskich żołnierzy na Bliskim 
Wschodzie. Wydaje się jed­
nak, że filmowcy i operatorzy 
telewizji będą musiełi ogra­
niczyć się do filmowania 
piramid i sfinksa...

Nowy Dziennik

Dobosze i Trębacze — Odroczenie Lekcji 
Wybory Zarządu Gm. 80 w Styczniu. 

Nowy Zarząd Grupy 1104 ZNP.
Młodzieży Gminy 80 

wiadomości wszystkim 
Doboszów i Trębaczy 
iż z powodu świąt Bo-

' BARSZCZ WIGILIJNY
Barszcz musi być postny, gotowany na buraczkach w 

całości z dodaniem suszonych grzybków. Gdy się ma wywar 
z jarzyn można go użyć zamiast czystej wody do gotowania 
barszczu, bo czyni to smaczniejszym barszcz. Ważnym jest 
smak selery, pietruszki w korzeniu i cebulki. Można włożyć 
głowę ryby z dodaniem różnych jarzyn i zrobić wywar z tego.

Buraczki poszatkować i wrzucić do przecedzonego wy­
waru. Gdyby barszcz wyglądał blado, dodaje się sok z utar­
tego surowego buraka. Gdy wszystko ugotowane i gotowe, 
doprawia się barszcz solą, trochę pieprzu, soku cytrynowego 
i co kto lubi. Barszcz musi być mocny i koloru czerwonego.

USZKA DO BARSZCZU
jajko 
filiżanki wody 
łyżki tłuczonych ziemniaków 
łyżeczki soli 
filiżanki mąki, grzyby, cebula

Na Nadchodzące Święta Bożego Narodzenia
ZAOPATRZCIE SIĘ W POLSKIM SKŁADZIE

W Wyborowe Wędliny: Świąteczną Kiełbasę, Ręcznie Krajane Kiełbasy 
Szynkę bez kości oraz Importowaną Polską Szynkę 

Smaczne Domowego Wyrobu Pierogi "POLA' « Kapustą, a Serem, a Kartoflami, ze Śliwkami 
i a Mięsem można u nas otrzymaó.

HENRYK SZADZIEWICZ
Z034 W. CERMAK Road GrSaa obŚT Telefon: 521-36011

“Gwiazda z Ogonem”
W budowie komety roz-Kometa Bieli rozleciała się 

różnią się głowę i jądro. Gło­
wa ma kształt mgławicy, czę­
sto o złożonej strukturze. W 
środku głowy znajduje się 
małe jądro, jego średnica jest 
rzędu 10 km.

Rozmiary głów komet są 
bardzo różne, a przy tym 
zmienne. Zilustrujmy to da­
nymi dotyczącymi znanego 
przejścia komety Haflleya w 
pobliżu Słońca w 1910 roku. 
Gdy kometa była odległa od 
Słońca o 400 milionów kilo­
metrów, średnica jej głowy 
wynosiła 23,000 km; gdy od­
ległość komety od Słońca zma­
lała o 100 milionów kilome­
trów średnica głowy wzrosła 
prawie piętnastokrotnie, gdy 
kometa znajdowała w pery- 
helium (najbliżej Słońca), 
głowa znowu zmalała; przy 
oddalaniu się komety od Słoń­
ca (2 miesiące po peryhelium), 
średnica głowy wzrosła i osią* 
ginęła wartość 500,000 km.

Niekiedy głowa rozpada się 
i tworzą się dwie (lub więcej) 
komety. Kometa Bieli była 
znana ize swoich kolejnych po­
wrotów w okolice Słońca w 
latach 1826 i 1832. Podczas 
kolejnego powrotu kształt jej 
jądra zaczął się wyraźnie 
zmieniać, a w grudniu 1845 r. 
“na oczach astronomów” ko­
meta Bieli rozpadła się na 
dwie. W r. 1852 obydwie ko­
mety jeszcze raz powróciły 
w okolice Słońca.

W roku 1872, podczas ko­
lejnego spodziewanego powro­
tu obu komet, gdy Ziemia 
znajdowała się blisko ich wy­
liczonych orbit, spadł na Zie­
mię obfite deszcze meteorów. I

Tradycyjne
Potrawy Wigilijnc

$1.00 ZA SZTUK? 
Przy kupnie 1,000 sztuk 

Exporterzy Mile Widziani

POLSKIE 
PROGRAMY RADIOWE 

w CHICAGO NADAWANE 
CODZIENNIE 

W KOLEJNOŚCI 
NADAWANIA

“PORANNY DZWONEK” 
Stacja WOPA 

Codziennie 
od 6:30 do 7:30 rano 
Sobota 11—11:30 rano 
Niedziela 1—2 po poł. 

MICHAŁ PREMYSKI 
Kierownik

ROBERT 
LEWANDOWSKI 

Stacja WSBC—1240 KC 
Codziennie 7—8:30 rano 
2—3 po poł. w niedzielę

ROBERT 
LEWANDOWSKI 

Właściciel

PROGRAMY RADIOWE 
JANA CAPUTY 
W NIEDZIELĘ 
WJOB—1230 KC 
(Hammond, Ind.) 

1:30 do 2:00 po poł.

“UNCLE” HENRY 
CUKIERKA

SKOCZNA POLSKA 
MUZYKA 

Niedziela 8:00—9:00 rano 
— i — 

2:00 — 3:00 po południu 
oraz Sobota 

8:00—9:00 rano i 
1:00—2:00 po południu 

WTAQ (1300)

CHET GULIŃSKI 
SHOW 

Stacja WOPA—1490 KC 
Poniedziałek do piątku 
4:00—4:30 po południu 
Sobota 12:00 — 12:30 

Niedziela 10 rano—1 po poł. 
Niedziela 3:00—3:30 po poł.

Stacja WYŁO—540 KC
CHET GULIŃSKI 

dyr. programów 
Oficjalne Święta 

11:00—12:00 w południe

Stacja WTAQ—1300 KC 
CHET GULIŃSKI 

TV SHOW
Sobota 5—6 wieczorem 

Kanał 26

GODZINA SŁONECZNA 
LIDII PUCIŃSKIEJ

Stacja WEDC
7 dni w tygodniu 

8:30—9:30 rano

“TONY PIEŃKOWSKI 
SHOW”

Stacja WTAQ—1300 KC 
Codziennie 9:35—10:00 rano 

“GODZINA 
MIĘDZYNARODOWA’”

Stacja WTAQ—1300 KC 
Sobota 6:30—7:00 wiecz. 
Od godz. 7:00—7:30 wiecz. 
Godz. OO. Salwatorianów 

JADWIGA i ANTONI
PIEŃKOWSCY, Kierów.’

“POLSKA W MUZYCE 
PIEŚNI i SŁOWIE” 

Stacja WOPA 
Codziennie od 12 w poł. 

do 12:30 po poł.
ADAM 

GRZEGORZEWSKI 
Kierownik i Zarządca

“KAWALKADA” 
Stacja WOPA 

Codziennie o 1, 3:30 i 6:30 
oraz o 8-ej wiecz. 
DR. W. SIKORA 

Producent i Właściciel

“GŁOS POLONII” 
WOPA—1490 KC 

Codziennie 
od 4:30 po poł. 
do 6-ej wiecz.

W Soboty 4—6:30 wiecz. 
Pp. Mgr. JÓZEF i SŁAWA 
MIGAŁOWIE, Właściciele

“KŁOPOTY 
SIEKIERKÓW” 

Stacja WOPA—1490 KC 
W Każdy Wtorek, Środę, 

Czwartek i Piątek 
7—7:30 wiecz.

Kierownik 
BRONISŁAW ZIELIŃSKI 

Anonserzy 
’ELAGIA i BRONISŁAW 

MROZOWIE
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Konkretne Porozumienie Polska-NRF

Niszczeją Pałace i Parki

Dżentelmen Na Ławie Oskarżonych

krewnych

się: 
Sons

Według tegoż doniesienia 
rzecznik ministerstwa spraw 
zagranicznych NRF nie chciał 
ani potwierdzić ani zaprzeczyć 
pogłosce że NRF jest gotowa 
udzielić PRL długotermino­
wego nisko-oprocentowanego 
kredytu w wysokości od 250 
do 300 min funtów.

To samo źródło podało że 
rzecznik reżymu zapewnił o 
gotowości PRL współpracy z 
NRF w dziedzinie produkcji 
energii poprzez dostawy wągla 
i jego przetwarzanie w paliwa 
płynne.

Aparat fotograficzny. Serwis 
“Ćmielów”. Sztabki złota. Bu- • 
telka zagranicznego koniaku... ;

Na ławie oskarżonych w 
Białymstoku poza prof. Kor­
deckim zasiadło kilkunastu 
pracowników naukowych, — 
biorących udział w tym ‘prze­
myśle łapowniczym’. Do pro­
cesu wezwano 129 świadków. 
NRF, 8,000 zł. Nóż myśliwski, 
materiału. Ryby — węgorze, 
sielawy, sieje. Bony PKO. —

Niedawno odbył się w Pol­
sce sensacyjny proces o prze­
myt przeciw grupie czoło­
wych sportowców. Obecnie 
zapowiedziano inny proces, 
będący sensacją wysokiej kla­
sy ze względu na osobę głów­
nego oskarżonego.

Jest nim prof. Roman Kor­
decki, b. kierownik zakładu 
fizjologii, dziekan wydziału 
lekarskiego i prorektor Aka­
demii Medycznej w Białym­
stoku.

Czytamy o nim w tygodni­
ku “Polityka”: “Człowciek o 
dużych zdolnościach i znacz­
nym dorobku naukowym, lau­
reat wielu nagród, człowiek 
cieszący się ogromnym auto­
rytetem w środowisku i wśród 
władz .... Czarujący towa­
rzysz, świetny kompan, ujmu­
jący wobec przełożonych, — 
współpracowników i podwład­
nych . . . Doskonały organiza­
tor, dbały o sprawy Akademii. 
Jedyny człowiek z ówczesne­
go kierownictwa uczelni, któ­
ry życzliwie wysłuchał i jeże­
li mógł — z miejsca załat­
wił”.

Tylko jedna była plama na 
tym słońcu: załatwienie kosz­
towało. Za przyjęcie na stu­
dia, za dostarczenie rozwią­
zań przy egzaminach, za urlo­
py dziekańskie ®tp. — trzeba 
było płacić. Ile? Oddajmy 
znów głos “Polityce”: 10 tys. 
zł, 60 dolarów, 100 marek 
40 kg miodu. Pudełko kubań­
skich cygar, Pióro marki Wa­
terman. Złote sptnki. Kupon 

Mur Chiński
2,200 lat temu zbudowany 

został zaliczony do cudów 
świata mur chiński. Budowało 
go przez 18 lat przeszło milion 
robotników, z których 400,000 
miało zginąć-z gorąca, mrozów 
i burz piaskowych. Mur ma 
1,500 mil długości, wystokpść 
jego wynosi od 15 do 50 stóp, 
grubość od 15 do 30 stóp. W 
regularnych odstępach stoją 
wieże strażnicze, jest ich kil­
ka tysięcy.

Jak już donosiliśmy, Mini­
sterstwo Kultury i Sztuki w 
Warszawie sprzedaje fabry­
kom i niektórym organiza­
cjom zamki, pałace i dwory, 
które w roku 1945 zagrabiono, 
a które dziś niszczeją z powo­
du braku opieki. Można nawet 
otrzymać taki obiekt darmo, 
pod warunkiem przeprowa­
dzenia remontu i roztoczenia 
opieki w przyszłości.

Ten remont — to słaba stro­
na transakcji. Oto np. pałac 
barokowy w Czyżowie — 
koszt remontu 8 milionów zło-

Stewardesi i stewardeski li­
nii lotn. Trans World Airlines 
uchwalili we wtorek zakoń­
czenie 45 dni trwaj ą c e go 
strajku i przyjęcie nowego 
kontraktu na okres 3-letni.

Strajk ten rozpoczął się 4 
listopada, kiedy 5,500 człon­
ków stowarzyszenia stewar- 
desów i stewardesek opuściło 
swą pracę dla wyrażenia pro­
testu o warunki pracy. Był to 
najdłuższy strajk w historii 
TWA.

Przedstawiciel kompanii 
oświadczył, iż pierwszy lot po 
strajku nastąpi o 7ej rano 
startując do lotu do Filadelfii. 
Dwadzieścia procent operacji 
wewnętrznych i 6 procent 
operacji międzynarodowych 
ma być wznowionych w okre­
sie 24 godzin.

Wszystkie loty wewnętrzne 
wznowione zostaną w piątek

Dzięki staraniom kongr. — 
Edwarda J. Derwińskiego (R- 
Iłl.) — artykuł redakcyjny 
D z i e n n ika Związkowego w 
obronie prezydenta Nixona, 
jaki ukazał się w sobotnim 
wydaniu z dnia 10 listopada, 
został w całości umieszczony 
w “Congressional Record z 
odpowiednim komenta r z e m 
kongr. Derwińskiego.

Artykuł redakcyjny p.t. — 
“In Defense of The Pres­
ident” ukazał się w wydaniu 
“Congressional Record’z dnia 
16 listopada, br. — na stronie 
“E7410”.

Prezes unii kierowców cię­
żarowych aut Frank E. Fitz­
simmons zapowiedział, iż unia 
uzna obecny kontrakt z praco­
dawcami otwarty do dalszych 
negocjacji w obliczu strat w 
wynagrodzeniu jakie ponoszą 
kerowcy wskutek obniżenia 
górnego limitu prędkości na 
autostradach. Fitzs i m m o n s 
stwierdził jednak, iż w chwili 
obecnej możliwość strajku 
we jest rozważana.

Kongres wydaj e się być go­
towy do wprowadzenia w ży­
cie uchwały o ograniczeniu 
prędkości do 55 mil na godz. 
w związku z niedoborem pali­
wa w kraju. Zgodnie z Arty­
kułem 27, utrzymuje prezes 
unii, zarząd ma prawo do 
ochrony i utrzymania płac na 
obecnym poziomie, jeżeli cho­
dzi o zrzeszonych kierowców. 
Uniści domagają się mniejsze­
go ograniczenia maksymalnej 
prędkości, do 60 mil na godzi­
nę.

Operujący na dużych dy­
stansach kierowcy ciężarówek 
są płatni od ilości przebytych 
mil. Zmniejszenie szybkości 
spowoduje mniejsze zarobki o 
10 procent do 12 procent. Po­
nadto, oświadczył prezes Fiitz-

Na Dodatkowe 
Światła w Parkach

Patrick O’Malley, prezes 
Zarządów Parków Chicago- 
skich powiedział, podczas pu­
blicznych przesłuchań, że Za­
rząd czyni starania aby wszy­
stkie parki były dobrze oświe­
tlane i dodał, że “najlepiej 
przyczyni się do tego wypu­
szczenie b o n d ó w”. Zarząd 
Parków rozpoczął przed kilku 
laty plan zainstalowania wię­
kszej ilości świateł w dużych 
parkach, spodziewając się 
przydziału funduszy federal­
nych.

Z chwilą zamrożenia fundu­
szy przez prez. Nixona — po­
wiedział O’Malley zarząd zo­
stał zmuszony do zmniejsze­
nia ciepła, gdyż zdany jest 
na własne siły. Koszt oświe­
tlenia parków obliczono przed 
4-ma laty na $13 milionów. 
Obecnie, wobec wzrostu cen
— mówi O’Malley, koszta 
wzrosną do $16 min. Na prze­
słuchaniach został przedłożo­
ny budżet Zarządu Parków 
na 1974 r. w sumie $94,289,122
— mniejszy od zeszłorocznego 
($95,706,815).

simmons, transportacja prze­
mysłowa odbywa stę o wiele 
sprawniej przy szybkości 60 
mil na godzinę niż przy 50ciu 
lub 55 milach na godzinę.

Powszechna opinia jest 
wśród kół zbliżonych do świa­
ta przemysłowego, iż wcale 
nie jest takie pewne czy unie 
mają prawo domagać się 
otwarcia negocjacji nad obe­
cnym kontraktem. Artykuł 
cytowany przez prezesa unis­
tów uwzględnia dopuszczalne 
rozporządzenia administracji 
federalnej — jak na wypadek 
wojny, deklaracji kryzysu lub 
wprowadzenia ograni czeń, 
które mogą mieć bezpośredni 
wpływ na wcześniej zawarte 
Irontrakty. Z założeniem tym 
zgadza się także część urzę­
dników unii, uważając ogra­
niczenia prędkości za jeden 
ze środków kontrolnych na­
rzuconych przez rząd.

Co więcej, klauzula kontra­
ktu przewiduje uprzedzenie o 
strajku na 60 dni wcześniej 
oraz 60 dni negocjacji zanim 
strajk stałby się legalny. 
Fitzsimmons twierdzi — iż 
“gdzie istnieje nagła potrze­
ba”, jak obecne, klauzula ta 
nie ma znaczenia.

na przyjęciu “cocktailowym” 
w domu przyjaciela. Dobrovir 
powiedział, że taśmę tą otrzy­
mał w samolocie gdy znajdo­
wał się w drodze do Kalifor­
nii, ale odmówił ujawnienia 
nazwiska osoby która dostar­
czyła mu tą taśmę. Po powro­
cie do Washingtonu w ponie­
działek, zatrzymał się w dro­
dze do domu u przyjaciela, 
gdzie odbywało się przyjęcie 
“c o c k t a i 1 o w e.” Dobbovir 
stwierdził dalej, że “popełnił 
wielkie głupstwo gdy uległ 
presji swych przyjaciół i “dla 
zabawy” zagrał jedną z taśm 
Prezydenta.”

Wiadomość o tym incyden­
cie została podana przez sieć 
telewizyjną “ABC” przez Da­
vida Schoumaćher, który zdo­
był ją od jednego z uczestni­
ków przyjęcia Kevin Delaney. 
Dobrovir był “wielce Oburzo­
ny na sieć “ABC” oraz na 
Shoumachera i Delaney, że 
ujawnili tą wiadomość mó­
wiąc, że przekroczyli etykę 
dziennikarską u j a w nielniem 
tej wiadomości.”

“Widocznie w Washingtonie 
— jak mówił Dobrovir — nie 
można rozmawiać swobodnie 
gdy w towarzystwie znajdują 
się przedstawiciele środków 
masowego przekazu wiadomo- 

' ści.”

a międzynarodowe w niedzie­
lę. Członkowie unii odbyli 
głosowanie w kilku miastach; 
jak w Chicago, San Francisco, 
Kansas City, New York i Los 
Angeles we wtorek przed po­
łudniem. Za zakończeniem 
strajku i przyjęciem kontra­
ktu głosowało 1,833, a przeciw 
1,288.

Jedna ze stewardesek w 
Chicago, Klaudia Ogińska po­
wiedziała, iż nie jest pewna 
czy każdy jest zadowolony z 
nowego kontraktu, ale z pe­
wnością istnieje zadowolenie, 
iż strajk został zakończony, 
ze względu na obecne ciężkie 
czasy.

Inna stewardeska Jan Tay­
lor oświadczyła, iż był to b. 
ciężki strajk nie tylko dla 
stewardesów ale i dla kompa- ’ 
nii TWA i dla publiczności.

(ciąg dalszy ze str. 1-ej) 
wobec tego automatycznie 
ustawa ta weszła w życie.

Na kilka minut przed wczo­
rajszym zebraniem komitetu 
senackiego, doradca prawny 
Prezydenta adw. J. Fred Buz- 
hardt powiadomił rzecznika 
komitetu sen. Sam Dash, że 
nie jest pewnym czy Biały 
Dom przyjmie doręczone 
przez komitet pozwy sądowe. 
Żądane przez komitet taśmy 
i dokumenty, rzekomo mają 
odnosić się do kontrybucji 
$427,500 od przemysłu mlecz­
nego na kampanię prezyden­
cką, jak i donacji multimi- 
lionera Howard Hughes w su­
mie $100,000, doręczanej przy­
jacielowi prezydenta Charles 
G. “Bebe” Rebozo.
“Granie Taśm Dla Zabawy”

W łączności z żądanymi od 
Prezydenta taśmami, wczoraj 
ujawniono przykry incydent 
jak taśmy Prezydenta mogą 
być użyte lub nieetycznie wy­
korzystane.

Jeden z adwokatów grupy 
Ralph Nadera, “obrońcy kon­
sumentów,” adw. William Do­
brovir, przyznał się wczoraj, 
że dostarczona tej grupie ta­
śma z Białego Domu, pod 
przymusem pozwu sądowego, 
została przez niego nagrana

Sygnały z Kosmosu
Sowieccy uczeni odebrali 

sygnały radiowe z kosmosu, 
których dotychczas nikt jesz­
cze nie zarejestrował. Zapisa­
no je początkowo w Gorkim 
nad Wołgą, następnie także 
w innych miastach.

Profesor uniwers y t e t u w 
Gorkim, Samuił Kapłan, uwa­
ża, że jeszcze za wcześnie na 
to, aby stwierdzić, czy są to 
sygnały naturalne, czy sztucz­
ne. Być może napływają one 
z górnych warstw atmosfery 
ziemskiej.

Nie jest wykluczone — po­
wiedział — że wysyła je roz­
winięta pod względem tech­
nicznym cywilizacja poza­
ziemska. Dotychczas wiado­
mo jedynie, iż nie są to syg­
nały wysyłane przez wystrze­
lone z Ziemi sputniki.

Sygnały nadawane są im­
pulsami, w pewnych odstę­
pach czasu. Trwają one po kil. 
ka minut i powtarzają się kil- 
krotnie w ciągu dnia.

- . . i synowe;
6 wnucząt, 8 prawnucząt; Józef Tracz, szwagier; Richard Tracz, 
siostrzeniec; wraz z całą rodziną.

Pogrzebem zajmuje się Zarzycki Manor Chapels. 
Telefon: 767-2166.

Życzenia Dla 
Dz. Związkowego 

Od Przywódcy GOP
George Bush, przewodni­

czący Krajowej Organizacji 
Republikańskiej, przesłał na 
ręce redaktora naczelnego — 
Jana F. Krawiec, życzenia z 
okazji 65-lecia istnienia 
Dziennika Związkowego. List 
nadany w dniu 11 grudnia, b. 
roku opiewa j. n.: — 
“Dear Mr. Krawiec:

“On behalf of the Repub­
lican N a t i o nal Committee, 
may I offer my heartfelt con­
gratulations on the 65th an­
niversary of Dziennik Związ­
kowy.

“You and your collegagues 
can take great pride in the 
singular service DZIENNIK 
ZWIĄZKOWY has provided 
for the Polish-American com­
munity for well over half a 
century. It has provided an 
important bridge in the tran­
sition of the Polish immi­
grant to this country, — 
easing his adaptation to a 
new way of life while at the 
same time helping to preserve 
the solid virtues derived from 
his original homeland.

“With all good wishes for 
many more years of distin­
guished service to the Polish- 
American people.

Yours very truly —
George Bush

Grzegorz Cieśla
(mąż śp. Magdaleny z domu Tracz) 

(ojciec śp. Jean Rysavy)
po długiej chorobie, pożegnał się z tym światem, opatrzony Św. 
Sakramentami, dnia 18-go grudnia 1973 roku, nad ranem, w star­
szym wieku.

Zwłoki można odwiedzać dziś i jutro od 4-oj po południu 
do 10-ej wieczorem.

Pogrzeb odbędzie się w piątek, dnia 21-go grudnia, o godzinie 
9:15 rano, z zakładu pogrzebowego, pnr, 5988 Archer Ave. (na­
rożnik Keeleir), do kościoła Św. Kazimierza, a stamtąd na cmen-

Balzano Na 
Czele Delegacji 
U.S. Do Kenii

Washington (KW). — Mi­
chael P. Balzano jr. szef fe­
deralnej agencji “ACTION”, 
został mianowany przez pre­
zydenta Nixona jego osobi­
stym reprezentantem na uro­
czystości dziesięciolecia nie­
podległości republiki Kenia.

Prezydent mianował Balza­
no specjalnym swym ambasa­
dorem na uroczystości iakie 
miały mieisce w dniach od 19 
do 12 grudnia w Najrobi.

Do delegacji amerykańskiej 
wchodzi także — William O. 
Walker, wydawca dziennika 
“Cleveland Call-Post”.

Strajk Stewardesów w Trans 
World Airlines Zakończony

Wszystkim krewnym i znajo­
mym donosimy tę smutną wia­
domość, iż najukochańszy brat 
i szwagier nasz, ś.p.

Walter J. Niziołek
(syn ś.p. Piotra i Marii 

(z domu Podraża), szwagier 
ś.p. Aloysius Gorney, 

brat ś.p. Adama, 
ś.p. Anny Zynski 

i ś.p. Rose Marie)
Czł. National P. T. Boat Asso­
ciation i Life Member of 
D.A.V. Chapter No. 042, po 
długiej chorobie, pożegnał się 
z tym światem, opatrzony Św. 
Sakramentami, dnia 17go grud­
nia, 1973 roku, rano, przeżyw­
szy lat 56.

Pogrzeb odbędzie się w 
czwartek, dnia 20go grudnia, 
o godzinie 9:00 rano, z William 
C. Smith & Sons Funeral Home 
pnr. 2500 N. Cicero Ave., do 
kościoła Św. Genowefy (Msza 
św. o 9:30), a stamtąd na cmen­
tarz Św. Józefa na parcelę fa­
milijną.

Na ten smutny obrządek za­
praszamy wszystkich krewnych 
i znajomych, w ciężkim żalu 
pogrążeni:

Stella (Richard) DeGroot, So­
phie Gorney, Eleanor (Brant­
ley) Raines, Benedict (Doro­
thy), Theresa (Joseph) Spiro- 
dek i Stanley Zynski, brat 
i bratowa, siostry i szwagro­
wie; wraz z całą rodziną.

Pogrzebem Zajmuje 
William C. Smith & 
Funeral Home, 
Telęfon 237-8070.

Unia Kierowców Domaga Sie 
Unieważnienia Kontraktu

Wszystkim krewnym i zna­
jomym donosimy tę smutną 
wiadomość, iż najukochańsza 
matka i siostra nasza, śp

Małgorzata C. 
Sowa

(z domu Lesniak)
(córka śp. Józefa i Zofii) 

(żona śp. Tomasza) 
(siostra śp. Stefana) 

po długiej chorobie, pożegnała 
się z tym światem, opatrzona 
Św. Sakramentami, dnia 18-go 
grudnia 1973 roku, o godzinie 
7-ej wieczorem, przeżywszy 
lat 68.

Zamieszkiwała pnr. 3938 S. 
Gunderson, Stickney, Ul.

Zwłoki można odwiedzać dziś 
po 7-ej wieczorem.

Pogrzeb odbędzie się w pią­
tek, dnia 21-go grudnia, o go­
dzinie 9:30 rano, z zakładu po­
grzebowego, pnir. 4860 W. 31- 
sza ul., Cicero, do kościoła M.B. 
Częstochowskiej, a stamtąd na 
cmentarz Zmartwychwdtalnia 
Pańskiego, na parcelę fami­
lijną.

Na ten smutny obrządek za­
praszamy wszystkich krew­
nych i znajomych, w ciężkim 
żalu pogrążeni:

Sally, córka; Józef Kacin, 
zięć; Bernice Czer, siostra; Le­
on i William Leśniak, bracia; 
Chester Czer, szwagier; Marie, 
Phyllis i Esther Lesniak, bra­
towe; wraz z całą rodziną.

Prosimy nie nadsyłać kwia­
tów.

Pogrzebem zajmuje się: 
Kutasik Funeral Home.
Telefon: OL 2-2005.

(ciąg dalszy ze str. 1-ej) 
odpowiednio korzystnych wa­
runkach. Ministrowie postano­
wili powołać grupę roboczą 
która zbierze się 22 stycznia 
1974 w Bonn aby w sposób 
szczegółowy ustalić wszelkie 
kwestie wiążące się z udziele­
niem tych kredytów”.

Korespondent w Bonn 
“Daily Telegraph” doniósł 
konkretniej że reżym jest go­
tów w roku przyszłym repa­
triować 50 tys. tzw. “etnicz­
nych” Niemców.

Wszystkim krewnym i znajo­
mym donosimy tę smutną wia­
domość, iż najukochańszy brat 
mój i wuj nasz, ś.p.

Wojciech Pesdan 
(Pezdan)

(mąż ś.p. Marii Anny)
Czł. Tow. Przyszłość Polski 
Gr. 672 Z.N.P., po krótkiej 
i ciężkiej chorobie, pożegnał 
się z tym światem, opatrzony 
Św. Sakramentami, dnia 17go 
grudnia, 1973 roku, o godzinie 
3:30 w nocy, w podeszłym 
wieku.

Pogrzeb odbędzie się w 
czwartek, dnia 20go grudnia, 
o godzinie 9:30 rano, z zakładu 
pogrzebowego pnr. 2129 West 
Webster Ave., do kościoła Św. 
Jadwigi, a stamtąd na cmen­
tarz Św. Stanisława na parcelę 
familijną w Michigan City, 
Indiana.

Na ten smutny obrządek za­
praszamy wszystkich krewnych 
i znajomych, w ciężkim żalu 
pogrążeni:

Jakub, brat; oraz bratanki 
i bratanice, siostrzeńcy i sio­
strzenice; wraz z całą rodziną.

Prosimy nie nadsyłać kwia­
tów.

Pogrzebem zajmuje się: 
Józef Wojciechowski i Syn, 
Telefon AR 6-4630.

(18, 19)

Wszystkim krewnym i zna­
jomym donosimy tę smutną 
wiadomość, iż najukochańszy 
ojciec, teść i dziadek nasz, ś. p.

Wojciech Palka 
(mąż ś. p. Lucji 
z domu Świątek, 
brat ś. p. Józefa 

i ś. p. Anny Barańskiej) 
po krótkiej, lecz ciężkiej cho­
robie, pożegnał się tym świa­
tem, opatrzony św. Sakramen­
tami, dnia 18-go grudnia, 1973 
roku, o godzinie 4-ej po połu­
dniu, w podeszłym wieku.

Pogrzeb odbędzie się w pią­
tek, dnia 21-go grudnia, o go­
dzinie 9:30 rano z Modeli Fu­
neral Home, pnr. 5725 So. Pu­
laski Rd., do kościoła św. Tu- 
rybiusza, a stamtąd na cmen­
tarz Zmartwychwstania Pań­
skiego do mauzoleum.

Na ten smutny obrządek za­
praszamy wszystkich krew­
nych i znajomych, w ciężkim 
żalu pogrążeni:

Jan i Bolesław, synowie: 
Wanda Guminska, córka; Ge­
nowefa, synowa; Edmund Gu- 
minski, zięć; 4 wnucząt; wraz 
z całą rodziną.

Pogrzebem zajmuje się: — 
Franciszek A. Modelski i 

Syn.
Telefon PO 7-4730.

(19, 20)

Artykuł Dz. Żw. 
w “Congressional 

Record”

’JWJ ft i R 7?
Wojciecil lezuall

Nie
Placówka 141 SWAP i Kor­

pus Pomocniczy zostały okry­
te żałobą po zgonie swego za­
służonego Kolegi, Weterana 
najstarszego w Okręgu 1-ym 
SWAP, ś.p. kolegi Wojciecha 
(Albert) Pezdan.

Opatrzność Boża z szeregów 
naszych zabrała dzie 1 n e g o 
Patriotę, Kolegę po broni i 
Związkowca, przecinając pa­
smo jego życia, w poniedzia­
łek nad ranem, dnia 17 gru­
dnia 1973.

Wszyscy Koledzy i Kole­
żanki — dotkliwie odczuli 
śmierć ś.p. Wojciecha Pezdan, 
gdyż mimo sędziwego wieku, 
chętnie on służył w pracy or­
ganizacyjnej, narodowej.

Mieszkał w Michigan City, 
ale po śmierci swej małżonki 
przybył z powrotem do Chi­
cago, aby bliżej być swych 
kolegów.

Upraszamy wszystkich Ko­
legów i Koleżanki o przyby­
cie do kaplicy, — by oddać 
Zmarłemu ostatnia ziemską 
usługę, dziś w środę, 19 gru­
dnia, o godz. 7:30 wieczorem, 
w kaplicy Józefa Wojciechow­
skiego pnr 2126 Webster Ave. 
Uprasza się Kolegów o przy­
bycie w czapeczkach organi­
zacyjnych.

Pogrzeb odbędzie się w 
czwartek, dnia 20 grudnia, z 
kaplicy pogrzebowej Józefa 
Wojciechowskiego do kościoła 
św. Jadwigi, o godz. 10-tej 
rano, potem zwłoki Jego zo­
staną złożone obok jego mał­
żonki, na parceli rodzinnej 
na cmentarzu w Michigan 
City, Ind.

Pozostałej rodzinie wyra­
żamy słowa współczucia. — 
Cześć Jego Pamięci.

Wiktor Michałowski, ko­
mendant: Seweryn Pogorzała, 
adiutant; Maria Stachoń, pre­
zeska; Helena M. Stermińska, 
sekretarka.

tych, zespół pałacowy Ku- 
rozwęki — 21 milionów zł., ze­
spół pałacowy Gorzanów — 
38 milionów zł i td.

Krakowski ‘‘Przekrój” za­
mieszcza reportaż z opactwa 
cystersów fundacji Kazimie­
rza Sprawiedliwego z XII 
widku w Sulejowie. Jest to 
wybitny obiekt w skali euro­
pejskiej. Czytamy w reporta­
żu:

“Ciemno. Idziemy wzdłuż 
wilgotnego korytarza. Pusta 
mOkra sień. Dolatują skądś 
głosiki dziecięce. Jedetn jedy­
ny użytkownik olbrzymiego 
kompleksu zabudowań. W 
niewielkiej izdebce przedszko­
le. I nic więcej. . .

Prócz pałaców i dworów są 
jeszcze zabytkowe patki. Tu 
czytamy w “Kurierze Pol­
skim”: Liczbę parków w Pol­
sce ocenia się na około 6,000. 
Dokładnych danych brak, ja­
ko że dotychczas nawet nie 
Skatalogowano z a b ytkowych 
areałów.

W pierwszych latach po 
wojnie, gdy dawni właściciele 
opuścili (!) majątki, parki i 
ogrody dworskie przeszły pod 
zarząd spółdzielni produkcyj­
nych, PGR i różnych zakła­
dów. Wiele zielonych terenów 
nie znalazło w ogóle opieku­
nów. Pozbawione ogrodzenia, 
nie chronione i nie pilnowane, 
służyły i służą jako miejsce 
wypasu bydła, jako place 
dziecięcych zabaw, festynów 
i tp. Rzecz jasna, taki brak 
opieki prowadzi do niszczenia 
drzewostanu. Wycinanie sta­
rych drzew zniekształca pier­
wotne kompozycje zielonych 
enklaw. I tak np. w Kurdwa- 
nowie pod Krakowem wycię­
to cały park, a drzewo prze­
znaczono na budulec. W po­
dobny sposób “znikła” piękna 
aleja w Krasiczynie. W efek- 
z apTM e ‘bCezozsru tąaed sio 
nich ginie bezpowrotnie. W 
pow. proszowickim zachowało 
się do dziś 40 zabytkowych 
ogrodów, gdy jeszcze 20 lat 
temu było ich 70.”

Można zrozumieć przepro­
wadzenie radykalnej reformy 
rolnej w kraju, w którym 
istniał głód ziemi. Ale było 
aktem barbarzyńskiego dok­
trynerstwa zrabowanie , zam­
ków i dworów, które dziś nisz­
czeją i to w kraju, w którym 
skutkiem wielu wojen i na­
jazdów obiekty te są już bar­
dzo nieliczne.

Żarówki Źródłem 
Ciepła

Kompania Edisona twierdzi, 
że najrozsądniejszym wyko­
rzystaniem energii tej zimy 
będzie. ogrzewanie mieszkań 
nie gazem lub olejem, lecz pa­
lącymi się żarówkami. Żarów­
ki są dobrym źródłem ciepła 
i mają ponadto tą zaletę, że 
prąd elektryczny w naszym 
stanie wytwarza się głównie 
z u '.gla, z czym nie ma trud­
ności.

Kom. Senacki Zażąda 200 
Taśm Nixona

Wszystkim krewnym i znajomym donosimy tę smutną wiado­
mość, iż najukochańszy brat i wuj nasz, ś.p.

Ks. Ludwik A. Tusinski, C.R.
(syn śp. Jacentego i Tekli)

nagle pożegnał się z tym świaitem, opatrzony Św. Sakramentami, 
dnia 17go grudnia, 1973 roku, o godzinie 10:30 rano, w starszym 
wielku.

Zwłoki można odwiedzać w środę w Gordon High Sschool. 
pnr. 3633 N. California Ave., po 2:00.
School pnr. 3633 N. California Ave. po 2:00.

Msza św. o 10:00 w czwartek, dnia 20go grudnia, w Gordon 
Tech pnr. 3633 N. California Ave., poczym zwłoki zostaną pocho­
wane na cmentarzu Św. Wojciecha.

Na ten smutny obrządek zapraszamy wszystkich krewnych 
i znajomych, w ciężkim żalu pogrążeni:

Stefania (Eugene) Rafa, Edward (Helen), Helen (Józef) 
Grzelak, Irena i Alicja, siostry i brat; bratanki, bratanice, sio­
strzeńcy i siostrzenice; wraz z całą rodziną.

Zamiast kwiaitów prosimy o datki na Scholarship Fund Gordon 
High School in memory of Father Ludwik.

Pogrzebem zajmuje się Smoluch Funeral Home, 
Telefon 478-5300. Ważna Informacja 

Dla PP. Pogrzebowych
W sobotę, 22go grudnia b.r. RANO w związku ze 

Specjalnym Świątecznym Wydaniem
NEKROLOGI PRZYJMOWANE NIE BĘDĄ

W miarę możliwości prosimy o podawanie nekrologów 
w piątek do godziny 4:30 po południu.

W poniedziałek, 24-go grudnia i 31-go grudnia, 1973
Nekrologi przyjmowane będą od 7-ej do 8-ej rano 

na ten sam dzień
Biura będą czynne

do godziny Hej przed POŁUDNIEM TYLKO.
W Dzień Bożego Narodzenia i Nowy Rok 

Dziennik spod prasy nic wyjdzie

Administracja Dziennika Związkowego
DZIAŁ NEKROLOGÓW

Wszystkim krewnym i znajomym donosimy tę smutną wia­
domość, iż najukochańszy mąż mój, ojciec, brat mój, dziaduś nasz 
i pradziaduś mój, śp.

Franciszek J. Lewandowski 
pożegnał się z tym światem, opatrzony Św. Sakramentami, dnia 
17-go grudnia 1973 roku, o godzinie 12:51 w nocy, w starszym 
wieku.

Pogrzeb odbędzie się w czwartek, dnia 20-go grudnia, o go­
dzinie 8:30 rano, z zakładu pogrzebowego Casey-Laskowski, pnr. 
4540-50 W. Diversey Ave., do kościoła Św. Gertrudy, a stamtąd 
na cmentarz Maryhill, na parcelę familijną.

Na ten smutny obrządek zapraszamy wszystkich krewnych i 
znajomych, w ciężkim żalu pogrążeni:

Regina (z domu Łukasik), żona; Gerald, Wincenty (Pelagia), 
synowie i synowa; Franciszka (Czesław) Majchszak i Virginia, 
córki i zięć; Leokadia (śp. Franciszek) Penzek, siostra, wnuki, 
wnuczki i prawnuk, siostrzeńcy siostrzenice; wraz z całą rodziną. 

Pogrzebem zajmuje się Casey Laskowski.
Telefon: 777-6300. ' (18, 19)

Wszystkim krewnym i znajomym donosimy tę smutną wia­
domość, iż najukochańszy ojciec, dzaduś, pradziaduś nasz, szwa­
gier mój i wuj mój, śp.

(18, 19)

rożnik Keeler), do kościoła Św. Kazimierza, a stamtąd 
tarz Zmartwychwstania Pańskiego, db Mauzoleum.

Na ten smutny obrządek zaipraszamy wszystkich 
i znajomych, w ciężkim żalu pogrążeni:

William (Lillian), Jan i Frank (Harriet), synowie

(18, 19)
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Scena Polska i Artyści Na Pomoc 
Dla Żołnierzy-Inwalidów

★ Praca Żeńska & Praca Żeńska

POTRZEBNA PANI
Mówiąca po polsku i angielsku

DO OGÓLNEJ PRACY BIUROWEJ
Musi pisać na maszynie.

i posiadać prawo stałego pobytu w U.S.A. 
CIEKAWE I UROZMAICONE ZAJĘCIA 

DLA OSOBY SZUKAJĄCEJ STAŁEJ PRACY. 
PŁATNE WAKACJE. BEZPŁATNE UBEZPIECZENIE 

NA SZPITAL I EMERYTALNE.
Zgłoszenia:—

DZIENNIK ZWIĄZKOWY
1201 Milwaukee Ave. Chicago, 111. BR 8-8700

Pielęgniarka Przemysłowa
(INDUSTRIAL NURSE)

Rejestrowana lub Licencjonowana na dzienną zmianę 
do fabryki jako Pierwsza Pomoc. 

Około 700 pracowników.
Wolimy doświadczone w przemyśle lecz damy też 

szanse nadającym się początkującym.

THE AMERICAN SPRING & WIRE 
SPECIALTY CO.

816 N. Spaulding Ave.
Pytać o Mr. Bielański Tel. 826-0800

Da jemy Równe Szanse Każdemu

★ Kontraktorzy ★ Kontraktorzy ★ Kontraktorzy

Telefonujcie Dziś:

282-9090

KORZYSTAJCIE
Z DUŻEJ, ZIMOWEJ ZNIŻKI 

OD 1 STYCZNIA 
DO 1 KWIETNIA, 1974.

BEZPŁATNE KOSZTORYSY ODRAZU
Specjaliści We Wszystkich Rodzajach Odnowy i 
Przeróbki Domów. — Udzielamy Bezpłatnie Porad. 
Referencje Tysięcy Zadowolonych Klientów, Mówią 
same za siebie.
• Kuchnie i Łazienki • Usuwanie Defektów niezgodnych
• Roboty Plumbiarskie i Elektryczne z przepisami budowlanymi
• Malowanie Mieszkań • Aluminiowe Okna i Drzwi
• Dodatkowe Pokoje • Fugowanie i Roboty Mularskie
Dobudowujemy nowe werandy i reperujemy stare. Pokrywamy • Licencjonowana 
budynki różnego rodzaju obiciem “SIDING” — Wstawiamy . FtiL • *
drewniane okna i drzwi — W razie pożaru robimy kosztorysy U bezpieczona 
na odszkodowanie od kompanii asekuracyjnej. • Pod Bondem

m Finansowanie FHAAl Pil CONSTRUCTION CO. Al U] 3608 Milwaukee
■ ■■■wFWf *Rog Addison

Właśc. A. Szwajger 
obsłuży Was 

po polsku

Mike Dragowicz 588-6535

★ Ogrzewanie ńr Ogrzewanie

WSZYSTKIE ODNOWY D0M0W
SZYBKO — TANIO — SUMIENNIE — FACHOWO
• ROBOTY CIESIELSKIE • OBICIA ALUMINIOWE 1 INNE • DACHY
• SCHODY • OKNA • WERANDY • PIWNICE • KUCHNIE
• ŁAZIENKI • DODATKOWE POKOJE • FUGOWANIE

• MALOWANIE DOMÓW ZEWNĄTRZ I WEWNĄTRE 
• ROBOTA GWARANTOWANA

Dzwonić Do Znanego Kontraktom

OCZYSZCZENIE BOJLERA ■— M CliUriuu 
i PALENISKA ZA $950

Także Reperacje Unądaeń do Ognewania
• Darmo Kosztorysy • Darmo Przegląd Urządzeń — Bez ZobowtąaMUa
METROPOLITAN HEATING CO. MA 6-0634—889-4448

' Praca Męska ★ Praca Męska

TOOL & DIE MAKERS & MACHINISTS
Excellent opportunity for experienced Tool & Die Makers and 
Machinists. Full fringe benefit program, excellent working con­
ditions. 1st and 2nd shift openings. Excellent location, lovely 
mountain setting, college community, recreational resource area 
incl. Fishing, Hunting, etc. Low rents and no crime area as 
well. Write or call in confidence to Personnel Dept.

ELCO CORP., Huntington Div.
Industrial Park, Huntington, Pa. 814-643-0700

An Equal Opportunity Employer

Rok rocznie, od dwudziestu 
z górą lat, Towarzystwo Scena 
Polska, którego prezeską jest 
Lidia Pucińska, urządza taw. 
“Program Gwiazdkowy” dla 
polskiego żołnierza - inwalidy 
2-giej wojny światowej. Cały 
dochód z tej imprezy, artyści 
polscy przekazują na pomoc 
dla inwalidów. Do tej pory 
zebrano i przekazano ponad 
32 tys. dolarów, nie licząc 
ostatniej imprezy, która odby­
ła się w niedzielę, 16 grudnia 
br. w sali Audytorium św. 
Trójcy.

Od ostatniej wojny świato­
wej upłynęło prawie 30 lat. To 
pokolenie, które ją przeżyło i 
Odczuło najboleśniej, wykru­
sza się. Czas — ten najlepszy 
lekarz — powoli, ale skutecz­
nie, zaciera jej ślady w naszej 
pamięci. Co tu dużo mówić, 
nie lubimy powracać myślami 
do tego okresu. Staramy się 
zapomnieć o nim, choć nie 
przychodzi to łatwo. Wielu z 
nas wrosło w nowe środowi­
ska, w którym znaleźliśmy się 
wbrew naszej woli, wbrew 
naszym najżywotniejszym in­
teresom. Ważne jest to i tylko 
to się liczy, że przeżyliśmy ten 
straszliwy okres, że zdołaliś­
my uratować nasze życie. I 
często popełniamy w tym ro­
zumowaniu tragiczne prze­
oczenie i to nie z powodów 
egoistycznych—jakby się wy­
dawało — ale z czysto ludz­
kich. W nawale naszych spraw 
codziennych, kłopotów, obo­
wiązków, nie mamy po prostu 
czasu na zastanawianie się 
nad tym, że to nasze, właśnie 
codzienne życie — komuś za­
wdzięczamy. Że mamy wobec 
kogoś dług wdzięczności, któ­
rego nigdy nie będziemy w 
stanie spłacić.

Na wszystkich frontach II 
wojny światowej walczyli Po­
lacy. I tylko jeden cel im 
przyświecał. Wolna i niepo­
dległa Polska. Niestety, wsku­
tek tragicznego nieporozumie­
nia — ten cel się nie spełnił. 
I chociaż nie doszliśmy do tej 
Polski, o którą walczył żoł­
nierz polski i za którą przele­
wał swoją krew, to jednak ży- 
jemy, a to się liczy. A wy- 
dbraźmy sobie, jiafk wygląda­
łoby to nasze życie, gdyby 
zrządzeniem losu, zwycięstwo 
w tej ostatniej Wojnie przypa- 
dło krwiożerczym hordom hit­
lerowskim...? I to też powinno 
się -liczyć, chociaż -właśnie o 
tym, najczęściej zapominamy.

Na ostatnio odbytej impre­
zie pod nazwą “Artyści na 
gwiazdkę dla żołnierzy-inwa- 
lidów II wojny światowej” — 
sala świeciła pustkami i to 
jest smutne...

Tow. Scena Polska, pod kie­
rownictwem niestrudzonej Li­
dii Pucińskiej, przygotowało 
na tę imprezę program arty­
styczny bogato urozmaicony, 
starannie dobrany. W progra­
mie bezinteresowny udział 
wzięli artyści scen chicago- 
skich, wśród których na czoło 
wybijali się tej miary odtwór­
cy co: Kaz. Turewicz, niezrów­
nany wirtuoz gry na skrzyp­
cach, w którego wykonaniu 
usłyszeliśmy czardasz i melo­
die ludowe, oparte na moty­
wach rumuńskich. W tym 
ostatnim utworze, mistrzow­
ska gra artysty graniczyła 
wręcz z akrobacją. Towarzy­
szyła mu doskonała sekcja 
rytmiczna; Stanisław Wicik, 
który zwłaszcza w arii z 
“Tosci” wykazał najwyższy 
kunszt; doskonały jak zwykle 
Zygmunt Kossakowski w pio­
senkach żołnierskich i senty­
mentalnych, oraz świetny w 
skeczu pt. “Wspaniała Przy­
szłość” wraz z Wandą Zbie- 
rzowską-Frykrych, którą usły­
szeliśmy także w jej własnym 
wierszu; Nina Oleńska, której 
nazwisko mówi samo za sie­
bie; Julita Mroczkowska, do- 
skonała w dramatycznym 
wierszu Ref-Rena “Maciek”, 
napisanym przez autora do­
słownie na tydzień przed pa­
miętnym szturmem na Monte 
Cassino; Barbara Denys i R. 
Krzyżanowski w pełnym hu­
moru skeczu pt. “Decydujący 
moment”; Władysław Dargiel 
w niezapomnianych piosen­
kach, do których przygrywał 
sobie na akordeonie; Zygmunt 
Szepet w wierszu pt. “Staro­
modna wojna”; J. Polakówna, 
pełna werwy w monologu 
“Wesele”, opartego na moty­
wach Wł. Reymonta.

Całość uzupełniły: Chór “Fi- 
lomeni” pod dyrekcją M. Bia- 
lica, doskonały pod każdym 
względem w trzech wykona­
nych pieśniach; zespół tanecz­
ny “Polonez” pod kier. A. Do­
brzańskiego z udziałem kapeli 
góralskiej St. Habasa w bar­
dzo dobrym wykonaniu wido­
wiska wokalno-tanecznego, o- 
partego na motywach folklo­
ru góralskiego; oraz popisy 
najmłodszych Reginy Szepett, 
B. ’ Bobin i uczennic szkoły 
“Primavera”.

Dowcipną konferansjerkę 
prowadził niezrównany Ref- 
Ren. Akompaniowała urocza 
Jadwiga Kwiatkowska.

Za całość doskonale przygo­
towanego przedstawienia na­
leżą się naj wyższe słowa uzna­
nia wszystkim wykonawcom i 
organizatorce tej imprezy pani 
Lidii Pucińskiej. JM.

Klub Pow. Jasło — 
Odłożenie Zebrania
Klub powiatu Jasło nr. 44 ZKM 

zawiadamia wszystkich członków, 
iż w grudniu naszego posiedzenia 
nlie będzie, a następne nasze po­
siedzenie odbędzie Się w styczniu 
1974.

— Jan Kopeć, prezes; Aniela 
A. Bartkiewicz, sekr.

Kalendarzyk 
Posiedzeń

Środa, 19 Grudnia
Tow. Walecznych Polaków 

Grupa 1612 ZNP odbędzie swe 
roczne posiedzenie dziś w środę, 
19 grudnia, w zwykłej sali ze­
brań (sala Osiko wieża) Louis 
Hall, pnr. 1001 N. Wolcott ul., po 
czątek o godz. 7:30 wieczorem.

Prosimy wszystkich naszych 
członków i członkinie o liczne 
przybycie, gdyż mamy wiele 
spraw, które muszą być załatwio­
ne w tym roku.

— Józef Mendrek, prezes; Her- 
minia Filipińska, sekr. prot.

Czwartek, 20 Grudnia
Tow. Skarb Polski Grupa 1215 

ZNP odbędzie swe posiedzenie w 
czwartek, 20 grudnia, o godz. 7:30 
wieczorem, w sali Domu Pol. 
Weteranów, 1239 N. Wood ul. Po­
nieważ będą przeprowadzone wy­
bory nowego zarządu uprasza się 
wszystkich członków o liczny 
udział. — W. Solecki, prezes: G. 
Poliński, sekr. fin.

Tow. Miłość Ojczyzny Grupa 
1792 ZNP odbędzie roczne i wy­
borcze posiedzenie w czwartek, 20 
grudnia, w sail Lo Rayne Cha- ; 
teau, 5925 W. Diversey ave., o 
godz. 7:30 wieczorem. Uprasza się 
członków o liczne i punktualne 
przybycie, gdyż mamy wiele waż­
nych spraw, a m.in. wybór admi­
nistracji na rok 1974. Sekretarz 
fin. będzie przed godz. 7mą. Osoby 
zalegające z opłatami mogą się 
uiścić, by zamknąć książki rachun­
kowe za rok 1973. — Władysław 
Sokalski, prezes; Maria Ogórek, 
sekr.

Tow. Skarb Polski Grupa 1215 
ZNP odbędzie swe posiedzenie w 
czwartek, 20 grudnia, o 8 wiecż., 
w sali Weteranów, 1239 N. Wood 
ul. Prosimy członków o liczne przy­
bycie, ponieważ są ważne sprawy 
oraz wybór nowego zarządu na rok 
1974. — Władysław Solecki, pre­
zes; Jan Kalinówki, sekr. prot.

Piątek, 21 Grudnia
Tow. Synowie Wolności Grupa

694 ZNP odbędzie swe regularne 
posiedzenie połączone z wyborem 
zarządu na rok 1974, w piątek, 
dnia 21 grudnia, o godzinie 8-ej 
wieczorem, w sali Lo Rayne Cha­
teau, pnr. 5925 W. Diversey Ave. 
Z uwagi na ważność spraw, za­
rząd uprasza o jak najliczniejszy 
udział. Opłaty ubezpieczeniowe 
będzie przyjmował sekretarz fi­
nansowy od 6:15 wieczorem.

— Piotr Marud, prezes; Stani­
sław Borzymowski, sekr. prot.

Klub Żukowice Stare odbędzie 
swe posiedzenie w piątek, 21-go 
grudnia, o godz. 7:30 wieczorem, 
w sali Osikowicza, 1001-03 North 
Wolcott ul., róg Augusta blvd. 
Jest wiele ważnych spraw, prócz 
tego są listy z Polski, w których 
są wiażne sprawy i każdy z człon­
ków winien przybyć na to posie­
dzenie aby wspólnie je załatwić. 
Odbędzie się również wybór 
urzędników n'a rok 1974.

— Waleria Buras, wicepreze­
ska; Roman Płaczek, sekr.

* Milwaukee 
Wisconsin

★ Praca
EXPERIENCED COUPLE

Assume full charge of mainten­
ance of Synagogue building. Must 
have previous maintenance expe­
rience, good references. Good 
salary, plus 2 bdrm. apt. and utili­
ties.

Box Z-755
225 W. Washington St. 

Chicago, Ill. 60606
MAŁE OR FEMALE 

TO LEARN 
ALL FACTORY OPERATIONS 

With or withov* experience.
Cutting room, pa' rn making and 
production. Cal. : appointment

237-7660
• WAITRESS
• GRILL MAN
• BUS BOYS
• DISHWASHERS
• BARTENDER

Apply in person.
Harvey’s Countryside Inn 

4500 S. LaGrange Rd. 354-0169

★ Pomoc Domowa

POTRZEBNA 
POMOC DOMOWA DO

Opieki i pomocy starszej osobie. 
Zamieszkać lub na przychodne. 

Po dalsze informacje 
dzwonić po 6 wieczorem:

965-2379

ELDERLY WOMAN 
OR COUPLE

$100 monthly salary, plus free rental 
including all utilities, in completely 
furnished, private cottage, in exchange 
for housekeeping, 2 hours daily. 

Some English necessary. 
DES PLAINES AREA.

Phone 298-0796
LIVE IN HOUSEKEEPER

Two children, one school age, 
mother in hospital, own room, 
bath & T..V. Top salary & home 
for right person. Recent refer­
ences. English necessary.

833-6961
Evenings & Weekends.

POMOC domowa do 3 dorosłych. 
Musi umieć gotować. Dzwonić po 
7-ej wieczorem. Lake Forest. — 
234-6088. Trochę angielskiego.
PRACUJĄCA córka szuka pomo­
cy w opiece nad starszą matką. 
Zamieszkać. 735-9448.

★ Milwaukee, Wis.
★ Praca Żeńska 

CLERK-TYPIST
TAX DEPARTMENT
If you are versatile and enjoy 
working with figures, we have an 
opening for you.
This position requires good typing 
speed and the ability to use a 10 
key adder. Work includes tax re­
porting and related correspond­
ence, basic bookeeping techniques 
and figure computation. We offer 
this as a permanent position with 
a good wage and attractive fringe 
benefits package.
Though we prefer that you apply 
in person between 9 a.m. and 3 
p.m. daily, an interview be ar­
ranged at other times by phoning 
321-5100 Personnel Department.

CLARK OIL
& REFINING CORP.
8530 W. National Av. 

Milwaukee, Wis.

I 2 Experienced
WAITRESSES

I wanted to serve food and cocktails — 
Excellent working conditions — busy 
restaurant — make good tips. Apply: 

VENICE INN RESTAURANT 
AND COCKTAIL LOUNGE

318 West 115th Street 
Chicago, Illinois 

Phone: 928-5237 — 821-9839 
Ask for Harvey

DOŚWIADCZONA 
SZWACZKA 

DO DRAPERJI
NA PEŁNY CZAS. 

Doskonałe Warunki Pracy. 
Telefonować po 7 wiecz.

IR 8-1235 lub OR 5-1281

Drapery Worki oom
Experienced.

Part Time — Flexible Hours.
COUNTRYSIDE, ILL.

354-6648 or 482-8091

COOK’S, FEMALE 
20TH CENTURY 
RESTAURANT 

12045 W. Roosevelt Rd. 
Hillside 

Phone 449-8830
POTRZEBNA KOBIETA

Do Prania Koszul Na Maszynie.
5 dni w tygodniu Od 8-430. — 

Również dorywczo 
PANNA NA SOBOBY 

od 8-12 w półu/dnie.
5545 MILWAUKEE AVE. 

NE 1-1849
DOŚWIADCZONYCH 

DO SZYCIA 
NA MASZYNACH

Praca w dziele męskiej garderoby 
przy poprawkach. Warsztat w 
śródmieściu. Zgłoszenia osobiście. 

LAUTER - JERREMS 
3-cie Piętro 

11 N. Wabash Ave.
RA 6-2201

★ Praca Męska

NORTHSIDE 
NURSING HOME

Poszukuje Konserwatora, 
który ma w tym doświad­
czenie. Musi znać trochę 
angielskiego- Dzwonić do 
administratora przed godz. 
1 PPl-

973-4780
SET-UP MEN

Need responsible person for per­
manent position for machine set­
up, maintenance & production. 
Good starting pay. — South side 

Call I. WYSLOTSKY
468-4100

POTRZEBA 
MĘŻCZYZN

Do Ogólnej Pracy Fabrycznej 
Możliwość zarobku $12,000 rocz­
nie. Dobra stawka początkowa i 
duża ilość nadgodzin. Płatne wa­
kacje i święta oraz podział zys­
ków. Rozmówicie się po polsku 
i pytajcie o Teda. Dajemy wszy­
stkim równe szanse.

ALSIP
STEEL DRUM CORP- 

4100 W. 123rd St.
Alsip, III.
385-8674

Cleveland Opportunity

STRUCTURAL 
ENGINEER

Graduate engineer experienced in 
the design of commercial, educa­
tional and industrial buildings. 
Capable of assuming responsibili­
ties for projects throughout all 
phases of design and working 

drawings.
Good working conditions, 

employee benefits 
and compensation.

Write or call Don Parent 
(216) 283-4000

DALTON, DALTON, 
LITTLE, NEWPORT

3605 Warrenville Center Rd.
Cleveland, Ohio 44122

An Ecfual Opportunity Employer M/F

★ Praca Męska

MOLD 
MAKER

We’re looking for a person 
with 2-3 years experience 
or equivalent to service and 
maintain specialized mold­
ing equipment. An elemen­
tary knowledge of elec­
tronics and hydraulics is 
helpful but not necessary. 
Must have own tools. Ex­
cellent opportunity for ad­
vancement. Wages com­
mensurate with experience.

Call or Stop In 
Chris Delort

GUARDIAN 
ELECTRIC

1550 W. Carroll Av.
243-1100

An Equal Opportunity Employer

SECURITY GUARDS
FULL and PART TIME

Mu be over 25. Uniforms fur­
nished. Call

656-9550
or apply at:

1546 S. Lombard, Berwyn

PUNCH PRESS
& DRILL PRESS

Benefits. Top working condi­
tions. Apply in person or call

Principal Mfg. Co.
5400 S. Jane Downers Grove 

852-3322
BORING — 

MILL OPERATOR
Must be able to do own set-up 
and have own tools. Good oppor­
tunity for qualified individual. 
Paid holidays and insurance. —

CALL — RE 7-8000
As for Mr. MONTGOMERY. 
An Equal Opportunity Employer

FULL TIME WORK
8—4.30 or pari time 1—4.30

To help handle and count money.
Must pass polygraph test 

and be bondable.
Near 83rd Street and Dan Ryan 

Call Mr. J. DeJohn 
HU 7-4206

An Equal Opportunity Employer

MASZYNISTÓW
Praca zaraz.

Dobra płaca plus nagodziny. 
Nieco doświadczenia wymagane.

ACE MOLD CO. 
4516 W. THOMAS ST. 

Phone: 342-0848

GENERAL
FACTORY HELP

DAYS. STEADY.
Call:—

LU 2-2262
• MACHINE SHOP

Needs experienced Machinist 
interested in doing all 
Machine Shop Work.

• Steady 45 hour work week
• Benefits

Continental Xray 
Corporation

641 W. Lake St. Chicago

372-5680
LATHE OPERATOR, 

MACHINIST
Millwrights, Welders -+- Mecha­
nics—Exp. only, top pay, apply 
in person. California Steel Co., 
3151 S. California, Chicago 60608.

376-2225

SET UP MAN
Set up and operate press brakes. 

Good loc. and working conds.

Call for appt. RE 5-5115 
Mr. Stehlik

Excellent Openings 
For Experienced 
POLISHERS 

and 
BUFFERS

Experienced on Aluminum and 
Stainless Steel. 

Steady Work—TOP WAGES. 
(Southwest side) 

Call at Once
847-4848

MANUFACTURING
ACL-FILCO

20 year old
Manufacturing Co.

Relocated in Orange County 
California

• ELECTRICIANS 
(panelboard)

• ASSEMBLERS
• HYDRAULICS
• TUBE BENDERS

2 to 5 years experience required. 
Steady Employment. 

Good Pay and Fringe Benefits. 
Write or Call 714-979-5500

ACL-FILCO
3333 W. Warner Ave.

Santa Ana, California 92704
An Equal Opportunity Employer

• SCREW MACHINE
OPERATORS

and
• SET-UP MEN

For Single Spindle Automatic 
Screw Machines 

Must be experienced
• DAY WORK — OVERTIME
• Free Blue Cross and Blue 

Shield
FULL BENEFITS

VICTOR PRODUCTS 
CORPORATION

2635 Belmont 539-5940

TIREMAN
With or without experience. Days. 

Must have driver’s license.
Excellent benfits. (Summit area).

458-7000

Qualified Mechanic
Prefer G.M. background with 

journeyman status.
5 day week, small union shop. 

CALL SERVICE MANAGER
681-4000

AIRWAY CHEVROLET

Potrzebny Mężczyzna 
Do Karoserii 

Samochodowych
Potrzebne 

choć trochę doświadczenia. 
NAJWYŻSZA ZAPŁATA.

7810 W- ADDISON 
625-0910 

MAINTENANCE SERVICE 
Poszukuje Odpowiedzialnego 

MĘŻCZYZNY
PRACA NA PEŁNY CZAS.

Musi mieć auto i mówić po 
angielsku.

Także Janitora Dorywczo 
498*5363

• ASSEMBLERS
LIGHT ASSEMBLY WORK. 
Growing company willing to 

train applicants 
for Electronic Assembly.

• PERMANENT WORK
• GOOD PAY

Clean pleasant working conditions.
Call 282-5500

Must Speak English. 
MAGNECRAFT 

ELECTRIC COMPANY 
5575 North Lynch Avenue 

An Equal Opportunity Employer

NOCNY DOZORCA
Wieczorne Godziny. 

Budynek w śródmieściu. 
Dzwońcie do George po 5-ej.

867-8117

• BATCHMAKER • PAINT
Must have experience with High ’ 
Speed Dispersion, SANDMILL 
AND BALMILL EQUIPMENT. 
Looking for stable individual 
with good work record.

WH 5-2500

★ AUTA
1970 PONTIAC — 235-8190

★ Domy
BY OWNER priced flor quick 
sale 2 flat frame, 2x4, Menard and 
Belden. 622-4182.

WACŁAWOWO 
$9,000 WPŁATY

6 i 5 pokoi, 2 piętrowy, mu­
rowany z garażem. Osobno 
gazem ogrzewane, nowa e- 
lektryka. Można się zaraz 
wprowadzić. Właściciel poza 
miastem chce tylko $31,000. 
(Blok do szkoły i kościoła 
Św. Wacława). Północ od 
Belmont i 3700 zachód.

TROY
3033 Milwaukee Ave. 

AR 6-5333

NATYCHMIAST 
DO OBJĘCIA 

Południowo - zachodnia dzielnica. 
Par. Św. Turybiusza, z 3 sypial­
niami. Murowany dom ranch. 
Centralne ochładzanie, nowy ga­
raż na 2 auta, dywany.

581-2707

★ Do Wynajęcia

W NASZE 25-LECI'E 
Wykonamy Wam Prace Taniej 

i Raz — a Dobrze.
Roboty Cementowe. Dachy. 

Fugowanie. Malowanie. Obocia. 
Licencja Kanaliz. No. 10512, 

upoważnienie, bondowani 
Workmen’s Com pens, 
i Gen. Liability Ins.

GENERAŁ 
CONSTRUCTING CO. 

4144 W. Armitage 278-1525

5’/z POKOI na 1-szym. Dzwonić 
po 6-tej: 456-8451. — Kildare i 
Fullerton. Nowo wymalowane.
POSZUKUJĘ współlokatorki, czy­
stej i inteligentnej do mieszka­
nia z kominkiem w Downtown, 
dobra komunikacja. — 581-5657.
5 POKOI, 2 sypialnie, ładny bu­
dynek, czyste i widne, $145 mie­
sięcznie. Dzwonić po 5-ej: 

252-1096

★ FARMY
PÓŁNOCNY ZACHÓD

PUSTE 5 akrów, dobrej ziemi 
farmerskiej przy asfaltowej dro­
dze. Blisko szkół i miast. Dobre 
warunki.

231-1025

* INTERESY
WŁAŚCICIEL SPRZEDAJE 

WARSZTAT
FORM NARZĘDZIOWYCH
Północna Zachodnia Strona

Ochładzanie, gazowe ogrzewanie,
2,328 stóp kwadratowych, na 6 
ludzi warsztat. W pełni wyposażo­
ny. Telefonować 8 rano do 1 po 
pot: DI 2-4987. po 2 po poł. do 6 
wiecz.: MU 5-9703.

★ Praca Męska ★ Praca Męska
iWs,iHSsśłgś,V-iSSiś,,W s.' * , nu .  ' W5)

MACHINE SHOP
SETUP AND OPERATOR j

Knowledge of turret lathe and/or chucker work 
required. Unusual opportunity to get in on forma­
tion of new department in large company. 

1st or 2nd shift.
/■ ■

Call Carol Buell, Personnel Manager for an 
appointment 764-2600.

APPLICANT MUST BE ABLE TO SPEAK ENGLISH.

APPLETON ELECTRIC 
Lighting Products Division 

2201 12th Ave- South Milwaukee
An Equal Opportunity Employer
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BRUKSELA. — Jeszcze jedna migawka z obr.-d brukselskich. Stoją od lewej ministro­
wie spraw zagranicznych: Sir Alec Douglas Home. Wielka Brytania; Walter Scheel, 
Niemcy Zach.; Henry Kissinger, U.S. i M. Jobert, Francja- (UPI)

EVANSTON, ILL. — Harold Cowell, nie odczuwa kryzysu energetycznego. Z uśmie­
chem przejeżdża obok stacji benzynowej na rowerze z roku 1880. (UPI)

i gał o ponowny wybór, cnoa- 
te będzie miał kontrkandyda­
ta z partii w osobie zięcia 
Gub. Walkera — Davida H. 
Vaught, liczącego la/t 25, po­
chodzącego z Marion oraz po­
sła Richarda O. Hart z Ben­
ton, jako dwie nominacje, de­
mokratyczne na urząd repre­
zentanta.

Były stanowy prokurator 
ędward V. Hanrahan będzie 
ubiegał się o nominację de­
mokratyczną w prawyborach 
na urząd kongresmana z 6-go 
dystryktu. Stanie on przeciw­
ko mało znanemu w dziedzi­
nie polityki Robertowi Miller, 
który posiada indorsację de­
mokratów pow. Cook. Przy­
puszczalnym republikańskim 
kontrkandydatem będzie w 
prawyborach w listopadzie 
stan, poseł Henry Hyde z 
Park Ridge.

Przewodniczący Izby W. 
Robert Blair (R-Park Forest) 
i przemysłowiec stali Todd 
Lowe staną przeciwko sobie 
w walce o nominację republi­
kańską w dystrykcie 42-im.

O nominację, republikańską 
na wybór na urząd skarbnika 
stanowego staną Harry Page 
i Jeanette Mullen z Barring­
ton. Z partii demokratycznej 
starać się będzie o ten sam 
urząd, demokrata Allan Di­
xon, który obecnie pełni ten 
urząd.

na fakt, iż Conlisk nadal 
guje się swoją dawną li- 

yną służbową z szoferem 
>szt miasta. O’Malley za- 
ś/ł temu dodając, iż in- 

Jjochford korzysta ze

Biuro gen. prokuratora Wil­
liama J. Scotta rozesłało do 
dzienników pierwszą z serii 
regularnych artykułów pt. 
“Forum Konsumenta” (Con­
sumer Forum). W artykułach 
tych będą poruszane różne 
problemy, dotyczące konsu­
mentów w Illinois. W pierw­
szej, z dnia 14 grudnia, gen. 
prokurator ostrzega tych, któ­
rzy w ostatniej chwili zaku­
pują prezenty. Szczególnie — 
pisze prok Scott — należy wy­
strzegać się kupowania w 
sklepach, które zastały otwo­
rzone na kilka dni przed świę­
tami. W wielu wypadkach 
nieuczciwe osoby wynajmują 
puste wystawy sklepowe i 
sprzedają towar wątpliwej 
wartości. Konsument, który w 
domu dopiero obejrzy rzecz 
kupioną w pośpiechu i chce ją 
wymienić, zobaczy pustą wy­
stawę i zamknięte drzwi. 
Przeważnie na takich wysta­
wach są zabawki, domowe 
przybory itp. rzeczy. Kupują­
cy nie dostaje żadnej gwaran­
cji na towar sprzedawany z 
drugiej ręki, po zniżonych ce­
nach. Zasadniczo, w każdym 
prawie sklepie konsument do­
staje gwarancję i po świętach 
stoją w sklepach kolejki po 
zmianę otrzymanych prezen­
tów.

Scott zaleca także konsu­
mentom, zwłaszcza gospody­
niom kupującym artykuły 
żywnościowe, aby uważały na 
towary. Prokurator podaje na­
stępujący przykład: na półce 
stoją konserwy, dwie puszki 
kompotu tej samej na pozór 
ilości. Jedna kosztuje 91 cen-

Były inspektor policji miej­
skiej James B. Conlisk Jr. nie 
jest jesizcze zdecydowany od­
nośnie ewentualnego pozosta­
nia w Departamencie Policji.

“Przymyśłi to leszcze, po­
nieważ nie podjął decyzji”, 
oświadczył jego syn, James 
Conlisk III, który jest zatrud­
niony jako detektyw przy po­
sterunku na Damen Avelnue.

“Przypuszczalni oodejmie 
decyzję w czasie Świąt Boże­
go Narodzenia”, informował 
dziennikarzy młodszy Conlisk.

Po swojej rezygnacji z dn. 
1-go listopada nie wiadomo 
było czy po oficjalnym urlopie 
Conlisk powróci do Dep. Po­
licji 1-go grudnia. Wiadomo 
natomiast, że udał się z żoną 
w podróż po Morzu Karaib­
skim na czas urlopu i wrócił 
do Chicago dopiero na począt­
ku miesiąca. W poniedziałek 
został uhonorowany przez 
członków Irish Club na spe­
cjalnym lunchu w Drake Ho­
tel za usługi położone dla mia­
sta Chicago.

Dłuższy niż normalnie urlop 
byłego inspektora wywołał 
pewne kontrowersje wśród 
komendantów policyjnych dy­
stryktów. Porucznik Raymond 
O’Malley, asystent tymczaso­
wego insp. Jamesa Rochforda, 
wyjaśnia, iż Conlisk nie wy­
korzystał poprzednio całego 
urlopu za co należał mu się 

tów, druga 96. Przeważnie 
konsumentka wybiera tańszą, 
bez czytania nalepki. Gdyby 
przeczytała, wiedziała by, że 
droższa zawiera 32 uncje, tań­
sza 26 uncji. W biurze proku­
ratora można dostać miniatu­
rowy cennik “Shoppe r’s 
Wheel”. Ktokolwiek chciałby 
otrzymać pocztą, proszony o 
adresowanie:

Attorney General William 
J. Scott, “Shopper’s Wheel”, 
Consumer Fraud and Protec­
tion Division, 134 N. LaSalle 
Street, Chicago, Ill.

Cennik zawiera nie tylko 
ceny, lecz wagę różnych arty­
kułów. Każda konsumentka 
powinna go mieć w torebce 
lub w kieszeni, idąc po zaku­
py. W zakończeniu gen. pro­
kurator Scott składa wszyst­
kim mieszkańcom stanu ży­
czenia świąteczne i noworocz­
ne.

Gangster DeStefano 
Nadal w Więzieniu
Sędzia sądu okręgowego, 

Robert A. Meier — orzekł w 
dniu 17 grudnia, że Mario De 
Stefano, skazany za morder­
stwo, ma pozostać w więzie­
niu, zanim stanowy sąd naj­
wyższy poweźmie decyzję, — 
czy można go zwolnić za kau­
cją.

W ubiegłym miesiącu ten 
sam sędzia orzekł, że DeSte­
fano może być zwolniony za 
kaucją $100,000, ale ponieważ 
morderców nie zwalnia się z 
chwilą uznania ich winy i 
wydania wyroku skazującego, 
prokuratura złożyła apelację, 
początkowo w sądzie apela­
cyjnym, później w najwyż­
szym.

DeStefano, — omy ł k o w o 
zwolniony z więzienia powia­
towego, — został ponownie 
aresztowany po 72 godzinach. 
Jiest on bratem i był wspól­
nikiem znanego gangstera, 
lichwiarza Sama DeStefano, 
zamordowanego w ub. roku. 
Mario został skazany za mor­
derstwo, popełnione na gang­
sterze, który, rzekomo, nie 
wpłacił mu “zebranych” pie­
niędzy.

Podejrzani 
o Morderstwo

Trzej uczniowie Crane High 
School zostali aresztowani we 
wtorek w związku z morder­
stwem popełnionym na Ed­
mundzie Gross, lat 71, zatrud­
nionym w pralni pnr. 1339 W. 
Taylor. Gross został śmiertel­
nie postrzelony w napadzie ra­
bunkowym, w poniedziałek. 
Trzej sprawcy uciekli bez łu­
pu. Uczniów, 15-letniego i 
dwóch 16-letnich, aresztowano 
w szkole, po uprzednim zezna­
niu właściciela sąsiedniego 
sklepu, który powiedział, że 
byli oni w jego sklepie w po­
niedziałek, przed napadem na 
pralnię.

wzrosły w tym okresie, — o 
28 procent.

Na zebraniu rady w ponie­
działek, pani Lillian King, — 
przewodnicząca PTA na rejon 
Chicago skrytykowała system 
szkolnictwa za niskie wyniki 
u dzieci w czytaniu i doma­
gała się rozszerzenia inten­
sywnego programu nauki czy­
tania.

“Każde dziecko w syste­
mie szkolnictwa publicznego 
powinno i musi umieć czytać, 
— powiedziała, a wyniki nie­
dostateczne w czytaniu nie 
mogą być dłużej tolerowane.

Pani King domagała się — 
bardziej praktycznego syste­
mu używania niekwalifiko- 
wanych sił nauczycielskich. 
Nauczyciele chicagoscy są wy­
soko płatni, więc winno się 
używać tylko wysoce kwali­
fikowanych sił nauczyciel­
skich.

Inny przedmówca również 
skrytykował prace szkolnic­
twa. Twierdził, iż wielki prze­
mysł nagradza wydaj n y c h 
pracowników, a mało produk­
tywnych zwalnia. — System 
szkolnictwa jest b. poważny 
i powinien to samo czynić,— 
tymbardziej kiedy rozważy 
się, iż efekt pracy nauczycie­
la zostaje u dziecka na całe 
jego życie.

dodatkowy czas wolny od pra­
cy.

“Jeżeli się dobrze orientuję 
ma on wrócić z powrotem do 
pracy 2-jgo stycznia”, dodał 
O’Malley

Dalsze zarzuty krytykowały 
władze miejskie, powołując 
Sie

Zginął w Pożarze
27-letni Kenneth LaMotte 

zginął we wtorek w pożarze 
domu swych rodziców, 5108 N. 
Octavia, na północno-zachod­
nim przedmieściu Chicago. La 
Motte spał w sypialni na dru­
gim piętrze, gdy wybuchł po­
żar. Był sam w domu, gdyż 
rodzice wyjechali na wakacje. 
Przyczyny pożaru nie stwier­
dzono, straty wynoszą około 
$9,000.

Rok 1973 kończy się ponow­
nym sukcesem importu na 
rynku samochodowym w Sta­
nach Zjednoczonych, który są­
dząc z wstępnych obliczeń 
stanowi 15 procent, czyli 1.8 
miliona sztuk, wszystkich sa­
mochodów sprzedanych w tym 
kraju br.

Aczkol wiek zachodnio - nie­
miecki Volkswagen indywi­
dualnie nadal zajmuje 1-sze 
miejsce wśród zagranicznych 
sprzedawców, ogólnie rzecz 
biorąc firmy japońskie — po 
raz pierwszy, wysunęły się na 
czoło. Import takich firm jak 
Toyota, Datsun, Mazda, Hon­
da oraz produkowany dla 
Chryslera w Japonii model 
Colt, stanowią obecnie 42 pro­
cent całego importu w US, 
czyli o 40,000 sztuk więcej niż 
sprzedaż aut z Niemiec Za­
chodnich. Popularny jednak 
“chrabąszcz” (Beetle) nadal 
osiąga największą, indywidu­
alną sprzedaż ze wszystkich 
modeli zagranicznych, prze­
wyższając najbliższego konku­
renta japońśkiej firmy Toyota 
o blisko 180,000 sztuk. '

Datsun i Mazda zdecydowa­
nie wyprzedziły w tym roku 
niemieckiego Opela i Capri, 
notując Znaczny wzrost w 
sprzedaży. Toyota, zarówno 
jak i VW zanotowały pewien 
spadek z poprzedniego pozio­
mu z powodu trudności w do­

Nawał Spraw 
w Sądzie Drogowym

Sąd drogowy w Chicago — 
przeładowany jest sprawami. 
Jednego tylko dnia, w ponie­
działek, 17 grudnia wezwano 
dodatkowych sędziów, gdyż 
trzeba było rozpatrzeć 6,000 
spraw. Setki osób stały w 
kolejkach, by zapłacić karę, 
odnowić, licencje i wpłacić 
kaucję.

Nate Levine, pierwszy za­
stępca szeryfa w budynku 
sądowym powiedział, że był 
to najbardziej pracowity 
dzień, jaki pamięta w ciągu 
17 lat.

Niektórzy sędziowie praco­
wali w czasie swej przerwy 
o b i a d o wej, inni zawieszali 
drobne sprawy, jak wykro­
czenie przeciw przepisom dro­
gowym, skazując oskarżonych 
na obejrzenie 12-minutowego 
filmu o bezpieczeństwie dro­
gowym.

Gen. Prokurator Scott Ostrzega 
Konsumentów Przed Oszustami

P' 
spe;
Służbowego auta, które pro­
wadzi dawny szofer Conliska, 
Vernon Duke. Samochód ten 
jednak wysłano po b. inspek­
tora chicagoskiej policji w po­
niedziałek. Duke zawiózł wó­
wczas Oonliska do Drake Ho­
tel na lunch.

Trwają również spekulacje 
na temat stanowiska i uposa­
żenia jakie Conlisk może o- 
trzymać jeżeli zostanie w po­
licji. Por. O’Malley oświad­
czył, iż najprawdopodobniej 
pozostanie on w randze kapi­
tana, do której doszedł przed 
objęciem stanowiska inspek­
tora.

James Rochford kilkakrot­
nie wcześniej dał do zrozu­
mienia, iż mianuje Conliska 
szefem Wydz. Drogowego Po­
licji na miejsce kpt. Braasch, 
który został skazany ostatnio 
na 6 lat więzienia za korup­
cję.

stawach części. Rekordowy 
wzrośt sprzedaży, bo aż o 23 
procent, odnotowuje japoński 
Datsun. W bież, rdku sprzeda­
no ponad 230,000 pojazdów tej 
firmy.

Mazda, z wełacyjnym sil­
nikiem rotacyjnym Winkla, 
pOdwoi swoją sprzedaż z ubie­
głego roku. Do końca ’73 przy­
puszczalnie sprzedaż ta osią­
gnie 140,000 sztuk. Colt, Su­
baru i Honda łącznie sprzeda­
dzą przynajmniej 125,000 sa­
mochodów, tj. o 45,000 więcej 
niż w minionym roku.

Obecna lista firm zagranicz­
nych, sprzedających najwię­
cej aut na naszym rynku 
przedstawia Się następująco: 
Volkswagen, Toyota, Datsun, 
Mazda, Capri i Opel. Brytyj­
ski Leyland, włoski Fiat i 
francuski Renault zamykają 
listę z daleko mniejszą sprze­
dażą od pierwszej szóstki.

Czym się tłumaczy ta wzra­
stająca hegemonia importo­
wanego rynku przez Japoń­
czyków? Japońskie firmy ofe­
rują większy wachlarz modeli 
od swoich konkurentów, co fa­
chowcy często określają “ame­
rykanizacją” japońskiego 
przemysłu samo chodowego. 
Fakt, który bez wątpienia 
przyczynia się do popularno­
ści ich produktów na naszym 
rynku.

Federacja Żąda Skreślenia
1,000 Nauczycieli w Szkołach

Wypadki Drogowe
Amelia Mickley, lat 58, zam. 

3540 W. 64 ul. zginęła w wy­
padku samochodowym na po­
krytej lodem szosie, w pobli­
żu Harlem i Bremen Tws. 
Mickley straciła kontrolę nad 
autem i gdy zjeżdżała z drogi, 
auto jej zostało uderzone 
przez samochód Charles B. 
Smitha z Tinley Park. Ofiarę 
przewieziono do szpitala Pa­
los Community, gdzie lekarze 
stwierdzili śmierć.

A. Hermanns określił płatności 
jako “koszt załatwiania waż­
nych spraw w Chicago”. Dru­
gim ważnym celem — mówi 
Hermanns — było przyznanie 
pożyczki w sumie $2 min. z 
Evergreen Savings and Loan 
Association, 9950 S. -K-edzie, 
Evergreen Park. Hyland — 
szwagier Danahera był preze­
sem spółki oszczędnościowo- 
pożyczkowej, a Danaher jed­
nym z udziałowców. Przedsię­
biorcy wpłacali do Garden Re­
alty po $300 za każdą transak­
cję sprzedaży w danej strefie. 
Strefa, o nazwie Maple Park, 
obejmuje ponad 40 bloków w 
południowej części miasta, 
graniczącej z 115tą i 119tą ul., 
Ashland i Morgan ul. Wspól­
nik Hermannsa, John T. Ahern, 
opracowywał kontrakt z Da- 
naherem i Hylandem. Stano­
we akta, sprawdzane przez 
funkcjonariuszy BGA wyka­
zują, że Hyland był prezesem, 
skarbnikiem i dyrektorem 
Garden Realty. Danaher był 
jednym z dyrektorów, podo­
bnie jak jego siostra, Mary, 
żona Hylanda. Główny agent 
Garden Realty, Daniel J. 
Shannon, b. prezes zarządu 
Parków Chicagoskich, po­
twierdził, że Hyland i Dana­
her byli jedynymi właściciela­
mi Garden Realty, ale zazna­
czył, że osobiście nie był za­
angażowany w sprawy finan- 

$250,000 Wpłacili Przedsiębiorcy 
Za Zezwolenie Na Budowę 

BGA Oskarża Matthew J. Danahera 
o Udział w “Zyskach”

Bezpłatny Przejazd 
Autobusami 

w East Chicago
Władze miasteczka East 

Chicago zainaugurowały w 
poniedziałek bezpłatne prze­
jazdy autobusami. Pięć nie­
dawno zakupionych autobu­
sów z pomocą przydziału fe­
deralnego w wys. $364,160 ma 
kursować w tym tygodniu bez 
pobierania opłat od 10 rano do 
6-ej wieczorem do soboty 
włącznie.

Miasto East Chicago było 
od 3 lat bez komunikacji pu- 

I blicznej.

Pożar Zakładów 
Chemicznych

Zakłady chemiczne Nichem 
Co. (National Industrial 
Chemical Corp.), produkujące 
farbę, zostały zniszczone 
ogniem w poniedziałek, 17-go 
grudnia. Szkody obliczane są 
na $50,000, ale wartość spalo­
nych chemikaliów sięga $1 min. 
Nikt nie doznał obrażeń. Wy­
padek spowodował spawacz, 
który wszedł z palnikiem do 
hali z farbami.

Komitet Wybierze Kandydatów 
Do Stanov j Rady Szkolnej

Lista 50 Osób Zostanie Przedłożona 
Walkerowi Przed 1 Marca, 1974

Specjalny kc 
wany przez gui Walkera do! 
wybrania kandydatów na 
członków nowoutworzonej 
Stanowej Rady Szkolnej, za­
angażował doradczą firm chi- 
cagoską, która przeprowadzi 
wywiady z odpowiednimi kan­
dydatami. Robert E. Brooker, 
przewodniczący .omitetu, 
oznajmił, że fi doradcza 
Warren King Associates,

Civic Federation ogłosiło w 
poniedziałek, iż 1,000 pozycji 
nauczycielskich w szkołach 
elementarnych w Chicago po­
winno ulec skreśleniu, jeśli 
rozmiar klas oparty będzie na 
przeciętnej frekwencji co­
dziennej, a nie na globalnej 
liczbie zapisanych uczniów.

Dyrektor rozwoju Federa­
cji William J. McGlone, prze­
mawiając na przesłuchach pu­
blicznych w sprawie budżetu 
rady szkolnej na rok 1974 — 
oświadczył członkom rady, iż 
wspomniany wyżej plan —- 
mógłby zaoszczędzić $12 mi­
lionów i mógłby wyelimino­
wać wyjątkowo małe klasy w 
szkołach o niskiej frekwencji. 
Rada zatrudnia około 27,000 
nauczycieli.

Faktycznie liczby frekwen­
cji wynoszą około 15 procent 
poniżej liczby zapisów wy­
noszącej 545,000 uczniów. Mc­
Glone ostrzegł, iż dopóki le­
gislature nie przywróci $45 
milionów obciętych z pomocy 
stanowej przez gubernatora, 
Chic. rada szkolna znajdzie 
się w obliczu redukcji docho­
dów o $17 milionów i będzie 
musiała zredukować o tyle, 
swoje wydatki.

McGlonę podkreślił także, 
iż od 1971 roku, koszty bene- 
fisów na pracownika wzro­
sły o 46 procent, podczas gdy 
koszt książek i materiałów 
wzrósł o 32 procent, a usług 
żywnościowych o 25 procent.

W tym samym czasie, jak 
federacja podkreśla obecne 
płace nauczycielskie są pra­
wie na górnej granicy uposa­
żeń dla dużych systemów 
szkolnictwa miejskiego i że 
płace są równe albo nawet 
powyżej przeciętnej płac w 16 
dużych dystryktach podmiej­
skich. Pracownicy zawodowi, 
zatrudnieni przez radę otrzy­
mują uposażenie, które jest 
wyższe od płaconych przez 
przemysł prywatny i że pła- 

łóżona Walkerowi w styczniu, j ce tych osób wzrosły o 59 p”o- 
ale później termin przesunięto [ cent w ostatnich pięciu 1n- 

i tach, kiedy koszty utrzymania

3-ch Republikańskich Kandydatów 
Do Wyborów Przeciw Stevensonowi

Podczas, gdy początkowo | gał o ponowny wybór. Choa- 
trudno było ze zgłaszaniem 
się kandydatów republikań­
skich do prawyborów prze­
ciwko sen. Adlai Stevensono- 
wi, to obecnie od poniedziałku 
wiadomo jest o trzech.

Kiedy sekretarz stanu za­
mykał w poniedziałek listę 
zgłoszeń, złożone u niego były 
— trzy petycje republikań­
skich kandydatów w osobach 
George Burditt z La Grange, 
John Lincoin Kirby z Wil­
liamsville i stały już kandy­
dat Lar Dały.

Burditt, który posiada po­
parcie ze strony większości 
przywódców partii republi­
kańskiej w Illinois, który jest 
doradcą w sprawach eduka­
cyjnych i Dal mają .nadzieję, 
iż pozbawią fotela senator­
skiego demokratę Adlai Ste- 
vensona III, w jesieni.

Stevenson będzie miał 
kontrkandydata z własnej 
partii demokratycznej w oso­
bie Dakina Williams, który 
ubiegał się bez sukcesu prze­
ciw ówczesnemu kongresma- 
nowi R. Plucińskiemu o nomi­
nację demokratyczną w pra­
wyborach w 1972 roku.

W poniedziałek niespodzie­
wanie wystąpił ze swą kan­
dydaturą Clyde Choate (D- 
Anna.) przywódca mniejszo­
ści w Izbie, który uprzednio 
głosił, iż nie będzie : ie

Better Government Asso­
ciation oskarża Matthew J. 
Danahera, klerka sądu okrę­
gowego i kilku jego współpra­
cowników o przyjęcie $240,000 
od dwóch przedsiębiorców bu­
dowlanych w Chicago, wza- 
mian za uzyskanie zgody 
władz miejskich na podział 
stref, potrzebnych pod budo­
wę. Funkcjonariusz BGA, 
Harold Bergan powiedział w 
poniedziałek, 17 grudnia, że 
płatności dokonywano w for­
mie “komisowego” do zarzą­
dów firm Garden Realty i In­
vestment Co. Danaher był 
współwłaścicielem obu firm 
w okresie gdy pełnił urząd 
głównego doradcy maiyora Da­
ley, później aldermana. 
Wspólnikiem Danahera w fir­
mie był jego szwagier, John 
P. Hyland. W okresie gdy 
wpłacane było komisowe do 
Garden Realty, 1962-1967, Da­
naher głosował za uchwale­
niem co najmniej 10 zarządzeń 
na rzecz podziału stref. Dana­
her został wybrany alderma- 
nem z wardy mayora Daley 
(11-ej), poprzednio był asy­
stentem administracji miej­
skiej. Jeden z przemysłowców 
budowlanych przyznał, w roz­
mowie z funkcjonariuszem 
BGA, że płatności do Garden 
Realty miały na celu otrzyma­
nie zgody miasta na zmiany 
stref, sprzedaż szeregu ulic 
itp. Przedsiębiorca ten, Arch sowę firmy.

miano-, Ino., 20 N. Wacker Dr., została 
zaangażowana z pensją $25,000 
do przeprowadzenia wywia­
dów z kandydatami i selekcji 
najbardziej odpowiednich. Po 
ukończeniu pracy firmy do­
radczej 11 członków Komitetu 
przeprowadzi wywiady z kan­
dydatami, według dzielnic 
przez nich zamieszkałych, a 
dopiero później lista 50 osób 
zostanie przedłożona Walke­
rowi.

Nowa Stanowa Rada Szkol­
na, utworzona w myśl zasad 
Konstytucji Stanu Illinois, 
przejmie obowiązki pełnione 
przez obecnego superinten- 
denta stanowego i jego urzęd­
ników. Zmiana została wy­
znaczona na 1975 r. Obecnie 
superintendentem stanowym 
jest Michael Bakalis.

Brooker, który jest prze­
wodniczącym komitetu Mar- 
cor Inc. i Montgomery Ward 
and Co., przewiduje około 
1,000 kandydatów na człon­
ków Stanowej Rady Szkolnej. 
Komitet, mianowany przez 
gubernatora Walkera może 
poświęcić zadaniu tylko część 
czasu i nie podoła zbadaniu 
wszystkich kandydatów. Z te­
go powodu — powiedział 
Brooker — wydatki na zaan­
gażowanie firmy doradczej 
wydają się być usprawiedli­
wione. Jest to mały wydatek 
w porównaniu z ogromem za­
dania, z którego Komitet ma 
nadzieję wywiązać się dla do­
bra wszystkich obywateli sta­
nu, którzy płacą podatki. Lista 
kandydatów miała być przed-

LOS ANGELES. — Znany 
powieściopisarz i policjant — 
Joseph Wambaugh, wygrał 
sprawę w sądzie, w której do­
magano się zakazu dystrybu­
cji jego ostatniej książki “The 
Onion Field”. (UPI) ’ do Igo marca 1974.

Hegemonia Japońskiego
Importu Samochodów Do U.S.A

Czy Co, isk Pozostanie 
w Departa sicie Policji?


